
Forum badaczy 
Ziemi i kosmosu
W poniedziałek w kremlów, 

•kim Pałacu Zjazdów odbyło 
się uroczyste otwarcie obrad 
15-go z kolei Zgromadzenia Ge 
neralnego Międzynarodowego 
Związku Geodezyjnego i Geo­
fizycznego. W obradach zgro­
madzenia uczestniczy ponad 
3 tys. uczonych z 57 krajów.

PAP
WIELKOPOLSKI

Nie milkną protesty Na polach

przeciwko terrorowi w Sudanie
W ślad za bestialskimi represjami wobec członków partii

komunistycznej I postępowych działaczy Sudanu, 
melrlcgo podjął kroki zmierzające do dalszego
nia swobód obywatelskich w
W niedzielę Nimeiri rozwlą 

zał Federację Związków Ro­
botniczych Sudanu, jak rów­
nież związki zawodowe pra­
cowników administracji i na­
uczycieli. Sudan odwołał rów­
nież swych ambasadorów w 
ZSRR i Bułgarii.

W związku z decyzją prze­
wodniczącego Sudańskiej Ra­
dy Rewolucyjnej. Komitet Wy 
konawczy Federacji Pracy 
ZRA opublikował oświadcze­
nie. iż „wstrząśnięty jest wy­
darzeniami i prześladowania­
mi w Sudanie, a także aresz­
towaniem wielu przywódców 
związkowych”.

Mimo represji Komunistycz­
na Partia Sudanu jest zdecy­
dowana kontynuować swą 
działalność. Ali Amer — je­
den z bliskich współpracowni 
ków straconego ostatnio sekre

kraju.
tarza generalnego

rząd Ni- 
ofranicze-

Komuni-

Wielkopolski
• Burze i grad
• Deszcz pomógł 

ziemniakom

Bohaterski czyn 
żołnierza WP

Wczoraj w Gajewie pow. 
Myślibórz woj. szczecińskie, 
12-letnia dziewczynka znalazła 
podczas kąpieli w rzece Myś­
lą zardzewiały granat.

Przechodzący w pobliżu żoł­
nierz — Cezary Dawidziak 
spostrzegł, że nieświadome 
niebezpieczeństwą. dziecko ba­
wi się dymiącym już grana-
tem. Decyzja 
błyskawiczne, 
mgnieniu oka

i reakcja były
Żołnierz w 

odebrał dziew-

stycznej Partii Sudanu, Abde- 
la Mahdżuba, oświadczył w 
wywiadzie dla „Humanite”, 
że „partia wyleczy swe rany i 
wraz z narodem sudańskim 
doczeka się upadku dyktatu­
ry”. Nawiązując do ostatnich 
posunięć władz sudańskich 
wobec komunistów, Ali Amer 
oświadczył, że ci, „którzy gło­
szą, że partia komunistyczna 
przestała istnieć, kłamią”. Ali 
Amer przebywa obecnie w 
Londynie.

Fala protestów przeciwko 
krwawemu terrorowi w Suda 
nie nie słabnie. Protestują par 
tie komunistyczne, w tym par 
tie krajów Bliskiego Wschodu, 
studenci pobierający naukę w 
krajach socjalistycznych, de­
mokraci w krajach kapitali­
stycznych, robotnicy zakładów 
przemysłowych w państwach 
demokracji ludowej.
. Cztery partie komunistycz­
ne krajów Bliskiego Wschodu: 
Syrii, Iraku, Jordanii i Liba­
nu wystosowały list pod adre­
sem Komunistycznej Partii 
Sudanu z wyrazami poparcia 
dla jej działalności a potępia­
jący w sposób kategoryczny 
prześladowania komunistów 
sudańskich.

Komitet Centralny Komuni­
stycznej Partii Kolumbii sta­
nowczo. potępia masakrę w 
Sudanie nad komunistami, bo 
jownikami o wyzwolenie na­
rodowe i społeczne — czytamy
w rezolucji plenum KC 
partii.

W stolicy Bułgarii odbył
Dokończenie na str. 2

tej
czynce granat, który niestetv 
wvbuchl mu w ręce. Dziewczyn 
ka została uratowana. (PAP)

s*ę

W niedzielę po południu 1 w 
nocy na poniedziałek nad Wiel 
kopolską przeszły gwałtowne 
burze z deszczem i niestety 
także z gradem, który w kil 
ku powiatach poczyni! pewne 
szkody w stojących jeszcze na 
pniu zbożach, zwłaszcza psze­
nicy i owsie. Na przykład w 
powiecie czarnkowskim po­
szkodowanych zostało 300 rol­
ników, w obornickim i szamo 
tul. kim po 100 gospodarstw.

O rozmiarach szkód grado­
wych nie można jeszcze nic 
konkretnego powiedzieć, gdyż 
dopiero dzisiaj, wć wtorek, 
rozpoczną się szacunki PZU. 
Wstępne oględziny upraw 
wskazują jednak, że w dotknię 
tych gradem gospodarstwach 
szkody będą znaczne.

To były ujemne skutki nie­
dzielnych burz. Ale są i do­
datnie, bowiem burzom towa 
rzyszyły rzęsiste deszcze, które 
ożywiły spragnione wilgoci 
rośliny okopowe i pastewne. 
Zastrzyk wilgoci był dość 
znaczny: w Poznaniu i okolicy 
spadlo do 16 mm deszczu, w 
rejonie Piły 18 mm, w rejonie 
Leszna 9 mm. Nie notowano 
w niedzielę opadów w rejonie 
Kalisza i w powiatach wschód 
nich, ale tamte okolice otrzy­
mały już w nocy z 30 na 31 

lipca solidną porcję deszczu — 
średnio 16 mm.

Można więc powiedzieć bez 
przesady, że zagrożone suszą 
ziemniaki zostały uratowane. 
Podobnie buraki cukrowe 
oraz drugi pokos lucerny i ko 
niczyny. Jeżeli w najbliższych 
dniach'„pokropi” znowu, to 

nie będziemy mieli obaw o 
plony z tych upraw polowvch. 

(kj)

Szybkie tempo 
prac żniwnych

Panujące nadal na obszarze całego kraju tropikalne 
wprost upały ogromnie utrudniają pracę rolnikom i zmu-
szają ich do maksymalnego wysiłku z uwagi na dęjrzewają- 

szybko zwozić i młócić.ce naraz zboża, które trzeba
Nawet w rejonach wschod­

nich, i północnych, gdzie żni­
wa rozpoczynają się zwykle z 
pewnym opóźnieniem w sto­
sunku do województw zachód 
nich i centralnych *— koszenie 
żyta i pszenicy jest poważnie 
zaawansowane. Jeśli sprzęt 
zbóż prowadzony będzie nadal 
w tym tempie co obecnie, to 
— jak przypuszczają fachow­
cy — w ciągu najbliższych 
8—10 dni żniwa zostaną w za 
sadzie zakończone.

Chociaż tempo prac żniw­
nych jest' bardzo dobre, to 
jednak wyschnięta gleba — 
jak piszą korespondenci PAP

— utrudnia mocno prowadze­
nie podorywek i siew poplo- 
n.uW.

W niektórych jednak rejo­
nach m. in. na Opolszczyżnie, 
którą nawiedziły ostatnio bu­
rze i deszcze — rolnicy ratych 
miast wykorzystali sprzyjają­
ce warunki, wykonując na 
znacznym obszarze podorywki 
i siew poplonów. Podobnie też 
postąpiły załogi PGR woj. zie 
lonogórskiego, gdzie podoryw-
ki przeprowadzono już na 
nad 12 tys. ha.

W woj. bydgoskim żyto 
to już całkowicie i trwa 
obecnie jego zwózka do

po-

ścię 
tam 
sto-

W Poznaniu powołano

Wojewódzki 
Komitet Dożynkowy

Żniwa przekroczyły już pół­
metek, toteż w poniedziałek 
zebrali się przedstawiciele or. 
ganizacji 1 instytucji rolni­
czych, dokonując wyboru Wo­
jewódzkiego Komitetu Dożyn­
kowego. który czuwać będzie 
nad organizacją 1 przebiegiem 
święta plonów w Wielkopol- 
sce. W skład WKD weszło 25 
osób, reprezentujących organi­
zacje polityczne, społeczne i 
zawodowo-rolnicze. a na jego 
czele stanął prezes WZKR — 
Tomasz Malinowski.

Zgodnie z ustalonym progra 
mem. w najbliższych dniach 
powołane będą powiatowe i 
gromadzkie komitety dożynko 
we, które ustalą terminy uro­
czystości święta plonów w posz 
czególnych wsiach i groma­
dach.

Na centralne dożynki do 
Opola, które odbędą się — jak 
wiadomo — w dniu 5 wrześ­
nia, wyjedzie z naszego woje­
wództwa delegacja licząca łącz 
nie 1000 osób, w tej liczbie 600 
członków kółek rolniczych 
oraz 400 pracowników PGR,
POM

dztwo

i spółdzielczości wiej- 
Ponadto nasze wojewó- 

deleguje na centralne
dożynki wiejskie zesnoły arty­
styczne — łącznie 120 osób.

(kj)

Uwaga pożary!

Apel ZG ZMW 
do młodzieży wiejskiej

Ostatni spacer
po Księżycu

W poniedziałek o godzinie 9 min. 5(5 astronauci---------- -------------- Scrttt
i Irwin opuścili kabinę księżycową i rozpoczęli trzecią, a za­
razem ostatnią wędrówkę po
Udali się swoim „Roverem“ 

w kierunku północno-zachod­
nim do nie znanego jeszcze 
rejonu szczeliny Hadleya. 
Przedtem jednak ośrodek kon
troli w Houston polecił im wy
dobyć przyrząd w kształcie
rurki, 
próbek

służący do pobierania 
gruntu. W niedzielę

astronauci nie mogli wydostać 
tej rury z twardej pokrywy 
księżycowej.

Na ekranach telewizyjnych 
widać było ciężko pracującego 
Irwina, któremu pozwolono 
nawet użyć elektrycznego wier 
tła. Ostatecznie, obaj astronau 
ci wspólnymi siłami wydobyli 
oporny przyrząd, ale z kolei

powierzchni Księżyca.
trudno go było rozmontować 
na części i z powodu niepo­
trzebnej straty czasu Scott 
zdradzał pewne zdenerwowa­
nie. Wreszcie ośrodek w Hou­
ston zgodził się, by astronauci 
zaniechali dalszych wysiłków 
i ruszyli w drogę. Próbki za­
warte w tubie przedstawiają 
dużą wartość dla uczonych, są 
bowiem wydobyte z głębokoś­
ci prawie trzech metrów.

W drodze ku szczelinie Ha- 
dleya Scott poinformował 
przez radio, że teren jest bar­
dziej pofałdowany, niż w oko­
licach położonych na południe.

Według informacji NASA,

dół oraz omłoty, a do skosze­
nia pozostało jeszcze ok. GO 
proc, pszenicy i jęczmienia o- 
raz blisko 80 proc, owsa, któ­
rych łany nikną z godziny na 
godzinę pod pracującymi od 
świtu do nocy kombajnami o- 
raz innymi maszynami żniw­
nymi.

Wraz z nasilającymi się o- 
młotami — rolnicy wielu re­
jonów kraju rozpoczynają do 
stawy ziarna z tegorocznych 
zbiorów. W celu uniknięcia 
kolejek często uzgadniane są 
z rolnikami terminy dostaw.

PAP

Przedłużający sie . okres 
upałów powoduje, że z każ­
dym dniem wzrasta zagroże­
nie pożarowe. Jest ono szcze 
gólnie duże na wsi. gdzie każ 
dego dnia płoną domy i za­
budowania gospodarcze. ze­
brane z ogromnym trudem te­
goroczne plony i lasy. Ogień 
niszczy majatek i powoduje 
tragiczne w skutkach wypad­
ki. których ofiara często pa- 
daja dzieci.

W tei sytuacji Zarzad Głów 
nv Związku Młodzieży Wiej­
skiej zwraca sie z apeleni do 
całej młpdzieży wiejskiej, aby 
uczyniła wszystko co jest 
możliwe. bv zapobiec powsta­
waniu pożarów. Chodzi przede 
wszystkim o kontrolowanie i 
przestrzeganie zasad bezpie­
czeństwa przeciwpożarowego, 
stała troskę o pełna gotowość 
przeciwpożarowych zbiorni-
ków wodnych. sprzętu
nvch urządzeń, ciaełe pogoto­
wie młodzieżowych drużyn 
ochotniczych straży pożarnych 
oraz opieke nad dziećmi, któ­
re pozostawione bez opieki są 
często nieświadomymi spraw­
cami pożarów. (PAP)

astronauci 
pierwszych

v czasie 
wypraw

dwóch 
zebrali

Represje w Gazie

Twarde środki" Izraela
Londyński tygodnik „Observer" przynosi relację specjał, 

nych wysłanników z Gazy, w której zawarty jest wymowny 
opis „twardych środków" podejmowanych przez okupacyjne

Proces w Konakri
Jak podało Radio Konakri.

-mcyjne miedzy Indiami i Paki­
stanem w sprawie uchodźców ze 
Wschodniego Pakistanu. Prezy­
dent Pakistanu Yahia Khan w roz

stolicv Gwinei
pv osób — 
prowadzonego

proces Rrti-

snisku zmierzającego

organizatorów prze- 
ostatnio nieudanego

mowie Rahmanem zapewnić
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miał go. że stwortv odpowiednie 
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rządu nrezvdenta Sekou Tou 
Wśród spiskowców znajduje 
bvłv szef sztabu generalnego 
Kelta. bvlv ambasador Gwi- 
we Francji T Tunkara i inni.
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Trzęsienie ziemi w Japonii
W poniedziałek 
’jonv Japonii

trzęsienie 
wynosiła

rano północne 
nawiedziło silne 

Siła wstrząsów
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stopni 7-stopniowej
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uchodźców 
skich z Indii.
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wschodniopakistań-

ofiar

japońskiej. Wedlu? donie- 
trzesieni* nie spowodowało 
w ludziach.

Rozmowy mediacyjne
Bvłv nremior Malajzji Tunku 

Abdul Rahman ood iał wysiłki me

„Atomogród'
Na póliwsnie Kola r 

lejna. o dużej moc’ 
elektrownia iadrowa. 
w trudnych. wrown

ows<aje ko 
radziecka 

budowana 
warunkach

przez g’łore. którei średni wiek 
wynosi 25 łat Obok rośnie „Ato-

mogród” — miasto energetyków, 
składające sie na razie z jednej 
ulicy, na którei postawiono już 
jasne domy, czynna jest pierwsza 
kawiarnia oraz rozpoczęto przy­
gotowania do wzniesienia kino­
teatru i in

Projekt nowej struktury
Komisja do spraw struktury 

Bundeswehry złożyła w końcu ub.

około 71 kg próbek skał księ­
życowych i gruntu: ogółem
mają 
mniej 
nek.

Jak

przywieźć na Ziemię 
więcej 82-kilowy ładu.

podano z ośrodka kon-

tygodnia projekt zmian struktu-

mirckiej. 
zwiększenie

armii zachodnionie- 
Komisja • postuluje 
w ciągu najbliższych

dziesięciu lat liczby żołnierzy za­
wodowych z 230 do 350 tysięcy.

Entuzjastyczne powitanie
W niedziele na Madison Sąuare 

Garden w Nowvm Jorku przj^by- 
lo 20 tvs. niłodvch ludzi. abv po­
witać dwóch Fe’tlesów — Ringo 
Starra i Genrce Harrisona Beatle 
sl dali wysten d’a publiczności 
która nie szczędziła im owacji.
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troli lotów kosmicznych w Hou 
ston, astronauci David Scott i 
James Irwin po prawie 4,5 
godz. przebywania na powierz 
chni Srebrnego Globu znaleźli 
się ponownie we wnętrzu ka­
biny księżycowej „Falcon".

Jak wynika z dalszych ko­
munikatów ośrodka w Hou­
ston, po zamknięciu o godzi­
nie 14.42 włazu kabiny księży­
cowej „Falcon" Scott i Irwin 
przystąpili do uporządkowywa 
nia kabiny i rozpoczęli przy, 
gotowania do startu z powierz 
chni Księżyca, który przewb 
dziany jest na godzinę 18.11.

PAP

władze izraelskie przeciwko 
dźconf palestyńskim.
W Gazie znajduje się około 

400 tysięcy Palestyńczyków, 
stawiających opór władzy 
izraelskiej. W odwet Izrael 
próbuje „poskromić Gazę przy 
pomocy buldożerów" — pisze 
„Observer", informując bliżej 
o systematycznej akcji wybu­
rzania domów, w których 
uchodźcy palestyńscy zamiesz­
kują prawie od 20 lat. Napoty 
kając opór ludności, żołnierze 
izraelscy wdzierają się do do­
mostw, wypędzają kobiety i 
dzieci, szkoły zostały zamknię­
te.

Reporterskie korespondencje 
opatruje „Observer“ krótkim 
komentarzem redakcyjnym, 
stwierdzając, że „twarde środ­
ki" podjęte przez władze izrael 
skie. zmierzające do zrówna­
nia z ziemią wielkiego obozu 
uchodźców, nie mogą przyczy.

żyjącym w tym okręgu ucho.

nić się do poprawy perspek­
tyw pokoju arabsko-izraelskie 
go, ani też do oslabnienia opo 
ru Palestyńczyków.

Według ostatnich doniesień 
w okręgu Dżabalia, wysadzo­
no w powietrze ponad 100 arab 
skich domów a ich mieszkań­
ców przesiedlono do obozów 
specjalnych, utworzonych na 
Pustyni Synajskiej. (PAP)

0500^1
3 bm. zachmurzenie będzie nie 

wielkie i umiarkowane! lokalnie 
burze i opady przelotne. Tempe­
ratura maksymalna od 25 stopni 
na zachodzie do 32 stopni na 
wschodzie. Wiatry słabe w cza­
sie burz silniejsze, z kierunków 
zmiennych.



Nie milkną protesty Już tydzień żyje

przeciwko terrorowi w Sudanie
r Dokończenie ze str. 1 
wiec protestacyjny studentów 
zagranicznych. W czasie wie­
cu przemawiali m. in. prze­
wodniczący Federacji Studen­
tów Arabskich, reprezentant 
studentów sudańskich i inni. 
Zebrani minutą ciszy uczcili 
pamięć ofiar terroru, wybit­
nych działaczy społecznych i 
patriotów sudańskich. 'Ucze­
stnicy wiecu wystosowali pis­
mo do sekretarza generalnego 
ONZ.

Depesze protestacyjne pod 
adresem ambasady sudańskiej 
w Pradze wystosowali m. in. 
hutnicy słowaccy z kombina­
tu im. Szvermy zatrudniają­
cego 4 tys. osób oraz uczestni­
cy konferencji pracowników 
żywienia zbiorowego na Sło­
wacji.

Artykuły potępiające postę­
powanie władz sudańskich za 
mieszczają pisma rumuńskie 
i węgierskie, w tym „Scinteia” 
i „Magyar Hirlap”.

W Londynie została zorga­
nizowana demonstracja ulicz­
na na znak protestu przeciw 
fali terroru w Sudanie. De­
monstranci skierowali pod ad 
resem ambasady sudańskiej 
list protestacyjny. Wyłoniona 
spośród demonstrantów delega 
cja złożyła w brytyjskim Mi­
nisterstwie Spraw Zagranicz­
nych petycję z wezwaniem do 
zerwania stosunków z reżi­
mem sudańskim, jeżeli nie po 
wstrzyma się on w swych 
zbrodniczych poczynaniach.

W niedzielę wieczorem odbyła 
się konferencja prasowa w Trypo 
lisie, podczas której pik. Kadafi 
omówił sprawę szczytu arabskie** 
go oraz wydarzenia w Sudanie. 
28-letni przywódca libijski wystą 
pił w otoczeniu straży przybocz­
nej, która przez cały czas trzyma 
ła gotowe do strzału pistolety ma
szynowe, skierowane w 
dziennikarzy.

Kadafi odpowiadając na
nia dziennikarzy, na

stronę

pyta-
temat os-

tatnich wydarzeń w Sudanie ener 
gicznle poparł bestialski terror, 
rozpętany przez gen. Nimejriego 
i nie cofnął się nawet przed 
stwierdzeniem, że egzekucje ko­
munistów i działaczy postępo­
wych „zostały dokonane w inte­
resie narodu". Kiedy zapytano go 
— co sądzi o sprawie zmuszenia 
samolotu brytyjskiego do lądowa 
nia w Libii, a następnie o wyda­
niu na pewną śmierć płk El Nura 
i mjr. Hamadalli — Kadafi odpo­
wiedział, iż „sprawa ta jest już 
zakończona”.

z przeszczepionym 
sercem i płucami

Adrian Herbert, pacjent do­
ktora Christiana Barnarda, któ 
remu tydzień temu w szpita­
lu Groote Schuur przeszczepie 
no płuca i sercer rozpoczął 
ósmą dobę życia po operacji. 
Stan jego zdrowia jest „dobry" 
jak komunikuje biuletyn szpi. 
talny, lecz lekarze w dalszym 
ciągu nie są pewni, czy uda 
się utrzymać go przy życiu.

W ub. wtorek pacjent prze, 
szedł kryzys. Miał duże trud­
ności z oddychaniem i prze­
prowadzono mu tracheotomię 
(otwarcie tchawicy, połączone 
z wprowadzeniem® metalowej 
rurki, ułatwiającej oddycha­
nie). Wszyscy dotychczasowi 
pacjenci z przeszczepionymi 
płucami i sercem umarli właś­
nie na skutek trudności z od­
dychaniem. Od tamtej pory, 
stan zdrowia Herberta popra­
wił sie. (PAP)

Upały sprzyjają żywiołowi

W niedzielne popołudnie
26 pożarów od pioruna

Długotrwałe upały i brak opadów 
zagrożeniu pożarowemu. W ostatnich 
obfite żniwo — przede wszystkim na 
pierwszej sierpniowej niedzieli straty

szczególnie sprzyjają 
dniach ogień zbierał 
wsi. Od 28 lipca do 
poniesione w gospo-

darce na skutek działania groźnego żywiołu wyniosły w

6 i 10 bm

woj. poznańskim niemal 2,5
Ubiegła środa kosztowała 

około 720 tys. złotych. Tego 
dnia zanotowano w Wielko- 
polsce 19 pożarów. Wiele z 
nich spowodowało nie prze­
strzeganie przepisów bezpie­
czeństwa podczas prowadzo-

Niezwykłe zjawiska 
astronomiczne

Jak poinformował dyrektor 
Planetarium Śląskiego, doc. 
dr Józef Sałabun — już wkrót 
ce będziemy świadkami dwu 
niezwykłych zjawisk astrono-
ińicznych.

W dniu 
ca wstąpi 
Ziemi, co 
Księżyca.

6 bm. tarcza Księży 
w całkowity cień 
powoduje zaćmienie 
Planeta będzie je-

dnak widoczna dla oka ludz­
kiego, przybierając w tym cza 
sie barwę ciemnoczerwoną.

Zaćmienie rozpocznie się o 
godz. 17.58 — na tarczy Księ­
życa pojawi się wówczas 
uszczerbek w kolorze czerwo­
nym. O godz 19.53 rozpocznie 
się faza całkowitego zaćmie-
nia, które 
21.33.

W dniu 
obejrzymy

potrwa do godz.

10 bm. 
Marsa.

się bowiem wielka

„z bliska” 
rozpocznie 

opozycja
Marsa ~ zjawisko występują­
ce raz na 15—17 lat.

Nazwa „wielka opozycja” 
wynika stąd, że Ziemia znaj­
dzie się wówczas na linii Słoń
ce — Mars, najmniejszej
możliwej odległości od Marsa. 
W br. odległość ta wyniesie 
56,7 min km. Spośród innych 
ciał niebieskich, Wenus może 
się zbliżyć do naszej planety 
na odległość 40 min km, ale 
jest wówczas zwrócona do 
Ziemi nieoświetloną częścią 
swojej tarczy. W dniach 10—12 
sierpnia Mars będzie poza 
Słońcem, Księżycem i niektó­
rymi kometami — najjaśniej­
szym obiektem na niebie. Pla­
netę zaobserwujemy w po­
łudniowo - wschodniej części 
nieba na tle gwiazdozbioru Ko 
ziorożca w godz. od 20.00 do 
6.00, na takiej wysokości jak 
Słońce w okresie zimowym.

PAP
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nych żniw omłotów. Np.
iskra z ciągnika wywołała po 
żar pszenicy na pniu w PGR 
Szołdry w pow. Śrem. Wada
młocarni MBM Głodno,

min zł.
ponad 1 min zł. Na ratunek 
płonącym gospodarstwom spie 
szyło 116 jednostek Ochotni­
czych Straży Pożarnych, czyli 
w sumie około 1000 strażaków 
pracowało w bardzo trudnych 
warunkach przy gaszeniu og­
nia.

Najwięcej od niedzielnej 
burzy ucierpiał powiat gnieź­
nieński, gdzie wybuchło 8 
pożarów. W powiecie pleszew-

Skargi i wnioski obywateli 
ważnym źródłem informacji

Nowa uchwała Rady Ministrów

Rada Ministrów podjęła ostatnio uchwalę w sprawie orga­
nizacji przyjmowania, rozpatrywania i załatwiania skarg 
i wniosków obywateli. Uchwała ta aktualizuje przepisy 
prawne dotychczas obowiązujące w tej dziedzinie, a także 
wnosi szereg nowych postanowień, które mają przyczynić 
się do polepszenia sposobu ich załatwiania, do wykorzysta, 
nia zakumulowanej w nich inicjatywy społecznej dla uspraw. 
nienia działalności organów administracji i gospodarki, do 
zaostrzenia walki z nadużyciami. Jest ona zatem kolejnym 
aktem prawnym o ważnym znaczeniu spoleczno-politycz. 
nym, powziętym w dążeniu do utrwalenia i pogłębienia wza­
jemnego zaufania między państwem a społeczeństwem.
Po VII Plenum KC PZPR 

nastąpiło ożywienie zaintereso 
wania ludności pracą orga­
nów administracji. Wydatnie 
zwiększył się napływ listów do 
organów państwowych, redak 
cji prasy, radia i telewizji oraz 
instytucji. Tak więc obywate­
le korzystają obecnie w więk­
szym stopniu z prawa wnoszę 
nia skarg i wniosków, zwra­
cają się z zaufaniem do orga­
nów państwowych i instytucji 
w swoich sprawach osobi­
stych, a także, co jest bardzc 
cenne, w sprawach mających 
charakter publiczny, piętnują

toku kontroli badane były 
przyczyny powstawania skarg 
oraz określane środki ich li­
kwidacji.

Uchwala podkreśla znacze­
nie skarg i wniosków jako 
ważnego źródła informacji o 
rzeczywistych nastrojach lud­
ności. Postanawia ona, że w 
razie stwierdzenia powtarza­
nia się i nasilenia skarg i 
wniosków, dotyczących pew­
nego kręgu spraw lub ludzi 
albo określonego terenu, wła­
ściwy organ państwowy powi­
nien niezwłocznie zbadać pro­
blem i przedsięwziąć niezbęd
ne środki dla jego 
nia.

Uchwała wejdzie 
dniem 1 września

rozwiąza-

w życie z 
br. (PAP)

Śmiertelna ofiara

w 
lała

huraganu
niedzielę po południu rozsza 
się w pow. czamkowskim w

okolicach 
nówki — 
gradowa, 
dziesiątki 
tycznych.

Lubasza. Goraju i Pia- 
niezwykle silna burza 
Huragan powywracał 

drzew i słupów energe-

pow. Wolsztyn, spowodowała 
Opalenie się owej młocarni o- 
raz wozu konnego i 1,5 ara 
zboża.

W ubiegłą sobotę wybuchło 
w nasz/m województwie 7 
groźnych pożarów. Wszystkie 
były wynikiem zaprószenia og 
nia, który przy sprzyjającej 
pogodzie szybko się rozprze­
strzeniał. Straty wynikłe z te­
go powodu oblicza się na 365 
tys. złotych.

Prawdziwe żniwo zbierał 
„czerwony kur” w minioną 
niedzielę, kiedy to nad całą 
prawie Wielkopolską przeszły 
groźne burze. Na 31 zanotowa 
nych tego dnia pożarów — 26 
spowodowały wyładowania at 
mosferyczne. Straty wynoszą

skim było ich 4, a w 
skim — 3.

Bardzo groźny pożar 
buchł z nie ustalonych 
czyn w indywidualnym

śrem-

wy- 
przy- 
gospo

Pod gruzami zawalonego domu 
w Lubaszu zginęła na miejscu 
pracownica służby zdrowia 30-let- 
nia pielęgniarka Albina Gapińska.

Na kilka godzin wstrzymana zo­
stała komunikacja kołowa do 
Szamotuł oraz kolejowa do Go­
raju. Grad i ulewa poczyniły du 
że szkody w nie sprzątniętych jesz 
cze zbożach jarych i uprawach 
warzywnych.

Przystąpiono z miejsca do usu 
wania i naprawiania szkód, (s)

USA za przyjęciem 
ChRL do ONZ?

Sekretarz stanu USA Wil­
liam Rogers oświadczył wczo­
raj, iż Stany Zjednoczone bę­
dą głosowały w tym roku za 
przyjęciem Chińskiej Republi­
ki Ludowej na członka ONZ, 
jednakże będą przeciwstawia­
ły się wszelkim krokom zmie­
rzającym do usunięcia z tej 
organizacji czangkaiszekow. 
ców.

darstwie w Stępuchowie, pow. 
Wągrowiec. Spaliły się stodo­
ła, stajnia, chlew, inwentarz 
żywy, płody rolpe. Straty sza 
cuje się na 200 tys. zł. Około 
140 tys. zł. kosztowało uderze 
nie pioruna w gospodarstwo 
indywidualne w Tukawach w 
pow. Oborniki; 110 tys. zł 
strat spowodował pożar w 
Kobylcu w pow. Wągrowiec.

Wzrastająca liczba pożarów 
budzi poważny niepokój. Ileż 
to mienia pada pastwą groź­
nego żywiołu, ile płodów, ile 
lasów? Tylko respektowanie 
nakazów, bezwzględne prze­
strzeganie przepisów bezpie­
czeństwa pożarowego może u- 
chronić przed klęską ognia. 
Szczególny apel kierowany 
jest do rolników i traktorzy­
stów pracujących przy sprzę­
cie zbóż i omłotach; do tury­
stów, rozpalających ogniska, 
do maszynistów kolejowych a 
także do pasażerów kolei, ma 
jących zwyczaj wyrzucania 
niedopałków za okno pociągu. 
Każda iskra, która padnie na 
wysuszone podłoże, trawę, 
ściernisko, poszycie leśnfe mo­
że spowodować nieobliczalne 
w skutkach straty. (zd)

63 osoby nie wróciły do domu

Znów tragiczne 
żniwo weekendu
Minlony weekend miał nies­

tety znów tragiczny przebieg. 
Na terenie kraju w sobotę i 
niedzielę miały miejsce 282 
wypadki drogowe, z czego 54 
— to wypadki poważniejsze w 
skutkach. Śmierć poniosło na 
drogach 25 osób, w tym 6 dzie 
ci; 48 osób (w tym troje dzie­
ci) odniosło w wypadkach cięż 
kie obrażenia ciała. Zgodnie z 
najgorszą tradycją wśród przy 
czyn wypadków powtarza się: 
„byl w stanie nietrzeźwym"... 
„jechał z niebezpieczną szyb, 
kością"...

W ciągu minionych dwu 
upalnych dni tragiczne żniwo 
zebrała również woda — uto­
nęło 38 osób, w tym 7 dzieci. 
Wielu z tych, którzy kąpali się 
po raz ostatni weszło do wody 
w stanie nietrzeźwym, bądź — 
w miejscach nie strzeżonych.

Alarm trwa! Uważajmy, aby 
następny weekend nie był dla 
nas ostatni! (PAP)

Arabskie niepokoje

biurokrację, złą organizację 
pracy, nadużycia, marnotraw­
stwo, nieudolność oraz zgła­
szają postulaty zmierzające 
do poprawy działalności orga­
nów państwowych, gospodai- 
czych i instytucji społecz­
nych. Skargi i wnioski ludno­
ści pomagają organom pań­
stwowym w podejmowaniu de p 
cyzji oraz w rozwiązaniu pro 
blemów społeczno gospodar­
czych zgodnie z prawem, a 
także wolą i interesem społe­
czeństwa i państwa. W ten 
sposób obywatele wnoszący 
skargi i wnioski stają się ak­
tywnymi współuczestnikami 
procesu doskonalenia pracy 
organów państwowych i prak 
tyki naszego życia społeczno- 
politycznego.

Wychodząc naprzeciw licz­
nym postulatom obywateli 
Rada Ministrów ustaliła w po 
wziętej uchwale zasady gwa­
rantujące pełny obiektywizm 
rozpatrywania i załatwiania 
skarg. W myśl nowych posta­
nowień skarga dotycząca 
imiennie określonej osoby, nie 
może być przekazana tej oso­
bie. Osoba, która otrzymała 
skargę dotyczącą jej działal­
ności, obowiązana jest przeka 
zać ją niezwłocznie swojemu 
zwierzchnikowi. To ważne po­
stanowienie uchwały ma się 
przyczynić do położenia kre­
su sytuacjom, w których skar 
ga obywatela trafiała do rąk 
osoby, na którą obywatel wno 
sił skargę.

Uchwała wprowadza rów- 
nież skrócenie terminu załat-. 
wiania niektórych skarg i 
wniosków. I tak na przykład 
skarga lub wniosek nie wyma 
gające zbierania dowodów, 
informacji lub wyjaśnień, po­
winny być, w myśl obecnych 
przepisów, rozpatrzone i za­
łatwione w zasadzie niezwłocz 
nie, nie później jednak niż w 
terminie 7 dni.

Załatwienie skargi lub wnio 
sku, w rozumieniu uchwały, 
polega na rozpatrzeniu wszy­
stkich okoliczności sprawy, 
podjęciu decyzji, wydaniu po 
leceń lub dokonaniu odpo­
wiednich wystąpień, usunię­
ciu stwierdzonych uchybień i 
przyczyn ich powstawania 
oraz wyczerpującym powiado 
mieniu skarżącego się lub 
wnioskodawcy o sposobie za­
łatwienia sprawy.

Uchwała ustala tryb sprawo 
wania nadzoru i kontroli nad 
rozpatrywaniem i załatwia­
niem skarg i wniosków. Zo­
bowiązuje ona centralne orga­
ny administracji i rady naro­
dowe wyższych stopni do sy­
stematycznej kontroli prawi­
dłowego i terminowego rozpa­
trywania i załatwiania skarg 
i wniosków przez organy pod 
ległe, a także nakazuje, by w

Karygodne niedbalstwo

Zbudowali 
szkołę widmo

Ponad 500 uczniów w Roz­
przy w pow. piotrkowskim cze 
ka z utęsknieniem na przenie­
sienie się do nowej szkoły. Wy 
budowano ją kosztem ponad 
12 min zł. Budynek już od ro­
ku stoi gotowy. W klasach cze 
kają puste ławki, a nauka jak 
dawniej odbywa się w warun­
kach co najmniej nieodpowied 
nich; lekcje prowadzi się w 
wynajętych izbach.

Do nowej szkoły nie można 
się przenieść wskutek karygod 
nego niedbalstwa, będące­
go „dziełem" Piotrkowskiego 
Przedsiębiorstwa Budowlane, 
go. Z zewnętrznych ścian od­
pada tynk, dach przecieka, w 
sali gimnastycznej porobiły 
się brunatne plamy, nie zdążo­
no otynkować komina do cen­
tralnego ogrzewania, w kotłow 
ni i piwnicach budynku stoi 
woda.

Nie ukończony budynek ule­
ga dewastacji, zimą - trzeba 
było wymienić przeszło 100 
grzejników, które^ popękały, 
gdyż „ktoś" zapomniał spuś­
cić wodę. Marnuje się mienie 
społeczne, rozpływają złotów­
ki, a dzieci czekają. Straszy je 
widmo nie ukończonej szkoły. 
Budowlani zwlekają z usunię­
ciem usterek.

Budowa szkoły w Rozprzy 
jest przykładem wyjątkowej 
niesolidności ze strony budów 
lanych. (PAP)

Tragedia dzieci 
pakistańskich

Prawie połowie spośród 300 nie­
mowląt i dzieci w wieku przed­
szkolnym w obozach dla uchodź­
ców wschodnio-pakistańskich w 
Indiach grozi cherlactwo fizyczne 
i ograniczenie rozwoju umysłowe­
go. albo nawet śmierć wskutek 
braku odpowiedniego pożywienia.

Tak brzmi główna konkluzja ra 
portu, z jakim wrócił z obozów do 
Delhi zespół lekarzy indyjskich, 
którym kierował dr V. Ramalinga# 
wami, dyrektor Ogólnoindyjskie- 
go Instytutu Nauk Medycznych.

PAP

Nie słabnie fala protestów przeciw krwa­
wym wydarzeniom w Sudanie. Tymczasem 
kolejne kroki podejmowane przez rząd gene­
rała Nimejriego dowodzą, że władze sudań- 
skie pozosiają głuche na głos opinii publicz­
nej, a także na protesty rządów, wśród któ­
rych znalazł się również rząd radziecki. Co 
więcej — odpowiedzią na te głosy było odwo­
łanie przedstawicieli dyplomatycznych Suda­
nu z Moskwy i Sofii, co świadczyć może o jed­
nym tylko: Chartum świadomie i z premedy­
tacją dąży do pogorszenia i zaostrzenia sto­
sunków z krajami socjalistycznymi.

Na przykładzie krwawych represji przeciw­
ko działaczom komunistycznym i postępowym 
w Sudanie sprawcza się stara prawda, że roz­
pętywanie nagonki antykomunistycznej w ja­
kimkolwiek kraju jest wodą na młyn sił im­
perialistycznych, zainteresowanych w takim 
obrocie sprawy. N;e przypadkiem pewne or­
gany prasy amerykańskiej nie ukrywały za­
dowolenia z seri» wyroków śmierci na komu­
nistów sudańskich. czyniąc otwarte aluzje do 
stosunków radziecko-sudańskich Jeśli gene­
rał Nimejri rozprawia się tak okrutnie z włas­
nymi komunistami — brzmiała teza generalna 
tych enuncjacji — nie może nie wyciągnąć 
konsekwencji wobec komunizmu w ogóle, a w 
szczególności wcbec mocarstwa które jest je­
go przywódcą w skali światowej. Tak więc 
perfidnie sięgając do argumentów ideologicz-

nych — próbuje się w USA podważyć mię­
dzypaństwowe stosunki Sudanu i ZSRR w 
ściśle określonym celu żeby na kolejnym od­
cinku osłabić pozycję krajów arabskich w 
ich konfrontacji: z izraelskim agresorem, żeby 
pozbawić świat arabski poparcia, jakie miał 
w solidarności państw socjalistycznych wobec 
ofiar izraelskiej agresji.

Zdają sobie sprawę z tego niektóre stolice 
arabskie. Świadczy o tym ostatnie spotkanie 
sekretarza KC KPZR Ponomariewa z przywód­
cami egipskimi w Kairze. W komunikacie po 

• tych rozmowach stwierdza się, że „antykomu- 
nizm przynosi szkedę dążeniom wyzwoleń­
czym i interesom narodowym Arabów i służy 
jedynie interesem kół imperialistycznych i 
międzynarodowej reakcji”.

Stwierdzenie tc jest bardzo istotne dla dal­
szego rozwoju wydarzeń w świecie arabskim, 
którego jedność coraz częściej doznaje ciosów 
— żeby tylko wspomnieć wydarzenia w Maro­
ku. Jordanii czy Sudanie. Czyż nie jest jasne 
dla każdego, że wydarzenia takie muszą spy­
chać na dalszy plan troskę o sprawiedliwe roz- 
wiązan:e polityczne kryzysu na Bliskim Wscho 
dzie? A kto na tym korzysta — nietrudno 
stwierdzić obserwując, jak przedstawiciele rzą 
du izraelskiego najspokojniej dyskutują właś­
nie obecnie z przedstawic;elem Waszyngtonu 
— Sisco c perspektywach nowych dostaw ame 
rykańskiej bron; dla Tel-Awiwu. (API)

Polski alpinista
zginął w Himalajach

W Himalajach — Karakorum 
zginał Jan Franczuk — uczestnik 
polskiej wyprawy alpinistycznej 
na szczyt Khangyang Kish (7852 
m). Wpadł on do szczeliny lodow­
cowej ponad obozem III. położo-
nvm na wysokości ok. 8500 ni.
Przebywający w tym obozie le­
karz wyprawy stwierdził natych­
miastowy zgon J. Franczuka.

Pozostali uczestnicy wyprawy ze 
szli do bazy głównej ekspedycji, 
znajdujące i sie na lodowcu Pu- 
markish (PAP)

„Koziołki11 płacą
7, 25, 29, 40, 41 dod. 8

Na 742 gre wpłynęło 270.152 za­
kłady wartości 810.496.— . zł. Fun­
dusz wygranych wynosi: 449.750,— 
złotych.

Nie stwierdzono wygranych I ' 
II stopnia

Stwierdzono: 40 „czwórek” po 
3.039.— zł. 32 „trójki premiowane" 
po 169.— zł, 1.255 „trójek" po 
69,— zł, 908 „dwójek premiowa­
nych” po 26,— zł. 17.100 „dwójek" 
no 6,— zł.

Uwaga i Ze względu na niewy­
raźna kopię, komunikat ten za­
mieszczamy na odpowiedzialność 
PGL „Koziołki".

K5844

Toto-Lotek
5, 13. 18, 23, 30, 32 dod. 58

Red. Jerzemu Walaskowi
i pani Małgorzacie Krajewskiej

ji zawarcia związku małżeńskiego 
serdeczne życzenia

składają 
koleżanki i koledzy 

z „Głosu Wielkopolskiego”3 VIII 1971
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Nowa karta
w rozwoju

Lubimy sięgać myślą co­
raz dalej w przyszłość. 
Nic w tym* dziwnego, 

skcro postępy nauki i tech­
niki wywierają tak re­
wolucjonizujący wpływ na 
życie człowieka i całych naro­
dów i tak szybko zmieniają 
współczesny świat. Nasze 
skłonności do odgadywania 
kształtu i treści przyszłych lat 
biorą się i stąd, że w zaspoka­
janiu codziennych potrzeb 
chcemy jak najprędzej i jak 
najszerzej wyjść poza trady­
cyjne wzorce konsumpcji i 
sięgnąć po te najbardziej no­
woczesne.

W tych dniach w świecie so­
cjalistycznym nastąpiło wyda­
rzenie o dużej doniosłości zwią 
zane właśnie z tą naszą potrze­
bą orientacji co do spraw dziś 
jeszcze odległych w czasie, 
spraw, o których powinniśmy 
nie tylko możliwie dużo wie­
dzieć ale również starać się 
je kształtować już obecnie 
w aktualnych decyzjach po­
litycznych i ekonomicznych. 
Wydarzeniem tym jest uch­
walenie przez XXV Sesję 
Rady Wzajemnej Pomocy Gos­
podarczej długofalowego, obli­
czonego na 15—20 lat progra­
mu rozwoju socjalistycznej in­
tegracji gospodarczej.

Komunikat końcowy sesji za 
powiedział opublikowanie te­
go programu W'prasie krajów 
— członków RWPG. Zanim 
jednak można będzie wkroczyć 
w gąszcz szczegółów, nad któ­
rym’ przez ostatnie dwa lata 
pracowały statutowe oraz spe­
cjalnie do tego celu powołane 
organa RWPG, warto przyj­
rzeć się z bliska całej kon­
strukcji terminu integracja, w 
tym znaczeniu, jakie nadała 
mii uchwała XXV sesji.

Nie wdając się w naukowe 
definicje można powiedzieć, że 
jest to po prostu koordynacja 
zamierzeń i współpraca w wy­
korzystaniu suwerennych part­
nerów socjalistycznej wspól­
noty: Współpraca. którą pobu­
dzać i ułatwiać będą normal­
ne, znane nie od dziś i z Dowo­
dzeniem wykorzystywane w 
praktyce poszczególnych kra­
jów socjalistycznych formy or­
ganizacyjno-prawne oraz in­
strumenty ekonomicznego od­
działywania takie jak: umowy, 
kredyty, zasady rachunku eko 
nomicznego.

Nie jest to zresztą nic nowe­
go — cała dotychczasowa prak 
tyka RWPG zmierzała do roz­
szerzenia i pogłębienia takich 
właśnie form i metod wzajem­
nej współpracy. Obecnie jed­
nak, poza tym, całkowicie no­
wym faktem iż program uch­
walony na XXV sesji wybiega 
znacznie dalej w przyszłość 
niż wszelkie dotychczasowe 
plany i przedsięwzięcia, mamy 
do czynienia również z odmień 
nym niż do tej pory sposobem 
dochodzenia dp celów stawia­
nych na drodze międzynarodo­
wej współpracy gospodarczej. 
W ubiegłych latach ustalanie 
jej kształtu na pięcioletnie o- 
kresy zaczynało się praktycz­
nie od wymiany handlowej, a 

więc niejako od końcowego już 
stadium działalności gospodar­
czej poszczególnych partnerów, 
cała natomiast dziedzina pro­
dukcji, w której szukano moż­
liwości racjonalnego międzyna 
rodowego podziału pracy, bra­
na była „na warsztat” poszcze­
gólnymi rodzajami produkcji, 
czy branżami, co następnie 
składało się na pewną całość 
wzajemnych powiązań.

Obecnie punktem wyjścia w 
długofalowym programie współ 
pracy są — jak wynika to z 
dotychczasowych wypowiedzi i 
dostępnych materiałów — stra­
tegiczny cele roźwoju gospo­
darczego, nastawione na do­
trzymanie kroku postępom w 
gospodarce światowej z jed­
nej strony i na maksymalne za 
spokojenie potrzeb ludności w 
krajach RWPG — z drugiej' 
Stąd też duże znaczenie, przy­
pisywane dziś np. nie tylko 
potrzebie i pożytkom wzajem­
nego koordynowania ważniej­
szych inwestycji, które prze­
cież decydują o rozwoju gos­
podarczym. ale również budo­
wie wspólnymi siłami kilku 
krajów, w oparciu o kredyty 
banku inwestycyjnego RWPG, 
obiektów wytwórczych obliczo 
nych na pokrywanie potrzeb

współpracy
więcej niż jednego kraju, a na 
wet na opłacalny zbyt na ryn­
kach światowych. Stąd wzra­
stająca rola nie tylko koordy­
nacji badań naukowych w moż 
liwie szerokiej skali, co już się 
robi, ale również prowadzenia 
w niektórych dziedzinach ba­
dań wspólnych, czy wzajem­
nie się uzupełniających, co 
przecież daje efekty najszyb­
ciej i najtaniej. Stąd także kurs 
na objęcie procesem specjaliza­
cji wytwórczej w przemyśle 
węzłowym z punktu widzenia 
potrzeb wszystkich krajów 
RWPG dziedzin produkcji ta­
kich jak hutnictwo, elektroni­
ka. przemysł motoryzacyjny, 
chemia. Dążyć się będzie przy 
tym do specjalizacji' i współ­
pracy produkcyjnej wszędzie 
tam gdzie jest to możliwe i po 
żądane ze względów technicz­
nych i ekonomicznych — obej­
mującej wszystkie fazy proc^ 
su reprodukcji od badań nau­
kowych, aż do zbytu gotowego 
produktu włącznie.

Ustalenie zasad i kierunków 
tak pojętej integracji gospodar 
czej na okres wieloletni, przy 
uwzględnieniu żywotnych in­
teresów wszystkich partnerów, 

było bynajmniej łatwe. Ale 
fakt iż uchwała XXV sesji 
RWPG akceptująca przedsta­
wiony program powzięta zo-

Wczasy na tratwie

'H drugiej połowie lipce br.
30-osobowa grupa młodzieży 
ZMS-owskie] ze Szczecina 
uczestniczyła w II spływie 
tratwami flisackimi na 100 kl 
lometrowej trasie. Młodzi pły 
nęli Drawą I Notecią, mając 
ze sobą kompletny sprzęt bl 
♦ a ko wy, prowianty, no I hu­
mor i pogodę. Na zdjęciu: 
podczas spływu na Noteci.

CAF — fot. Wltusz

Rekrutacja 
do szkół oficerskich
Wojewódzki Sztab Wojskowy In 

formuje, że termin rekrutacji kan 
dydatów do niżej wymienionych 
Wyższych Oficerskich Szkół zo­
stał przedłużony do 20. 08. 1971 r.;
— Wojsk Zmechanizowanych, 
— Wojsk Obrony Przeciwlotni­

czej,
— Wojsk Rakietowych 1 Artylerii 

oraz
— Kompanii Akademickiej Cen­

trum Szkolenia Służb Kwater- 
mistrzowskich przy Politechni­
ce Poznańskiej.

Przedłużenie terminu rekrutacji 
stwarza szansę* ubiegania się o 
przyjęcie do wyższych szkół woj­
skowych dla młodzieży, która z 
różnych przyczyn nie została 
przyjęta do uczelni cywilnych.

Kandydaci, którzy zdali egza­
min do jednej z wyższych szkól 
technicznych, a nie zostali przy­
jęci, mogą ubiegać się o przyję­
cie do Kompanii Akademickiej 
Centrum Szkolenia Służb Kwater 
mistrzowskich przy Politechnice 
Poznańskiej bez ponownych egzr 
minów.

Dla pozostałych kandydatów eg 
zaminy odbędą się w dniu 25. 08 
1971 r.

Szczegółowych informacji o wa 
runkach przyjęcia udzielają wszy 
stkie powiatowe, a w Poznaniu 
dzielnicowe sztaby wojskowe, 
które również przyjmują od kan­
dydatów podania o przyjęcie do 
szkół. 

stała jednomyślnie, świadczy 
nie tylko o zbieżności podsta­
wowych celów wzajemnej 
współpracy, ale i możliwości 
zharmonizowania całego splo­
tu realnie istniejących warun­
ków, interesów i potrzeb z ko­
rzyścią dla wszystkich krajów 
członkowskich. W tym rachun­
ku korzyści, który bez wątpie­
nia będzie się zwiększał w 
miarę postępów w realizacji 
programu, także nasz kraj ma 
i będzie miał swój udział sto­
sownie do wkładu w rozwój i 
pogłębienie współpracy.

Wkład ten z naszej strony 
powinien odpowiadać bieżącym 
i perspektywicznym potrzebom 
oraz możliwościom rozwojo­
wym całej gospodarki, a zwłasz 
cza szybko rozwijającego się 
przemysłu. Będzie to w więk­
szej niż kiedykolwiek przed­
tem mierze sprawa inicjatywy, 
sprawności i zdolności organi­
zatorskich nie tylko admini­
stracji gospodarczej wyższych 
szczebli — organów planowa­
nia. czy resortów, ale przede 
wszystkim tysięcy bezpośred­
nich wytwórców, projektan­
tów, konstruktorów, pracow­
ników aparatu handlu zagra­
nicznego, kierowników podsta­
wowych ogniw w procesie pro­
dukcji i wymiany. Wkład ten, 
zsumowany z aktywnym udzia 
łem wszystkich partnerów so­
cjalistycznej wspólnoty w roz­
wijaniu integracji gospodarczej 
w oparciu o program przyjęty 
na XXV Sesji RWPG stanie się 
n.ewątpliwie jednym z kamie­
ni węgielnych umacniających 
s:łę i zwartość całego świato­
wego systemu socjalizmu.

ROMAN KWIATKOWSKI

Niech rodzą się i żyją zdrowo

Dla matki opieka nad 
dzieckiem ponoć nie koń 
czy się nigdy... Dla resor 

tu zdrowia troska o zdrowie 
młodego obywatela PRL roz. 
poczyna się właściwie jeszcze 
przed narodzinami i trwa co­
raz dłużej w związku z przed 
łużaniem się nauki szkolnej.

W UBIEGŁYM ROKU...

Statystyki resortu odzwier­
ciedlają skutki. Weźmy np. 
dane za rok ubiegły. Nie przy 
niósł on zasadniczych zmian 
w stanie zdrowia naszych dzie 
ci. Ale np. w zwalczaniu cho­
rób zakaźnych sytuacja przed­
stawiała się lepiej niż w la­
tach ubiegłych — mimo panu 
jącej w początkach roku gry­
py, która wraz z komplikacja 
mi, zaważyła na wskaźniku 
umieralności niemowląt.

Trudne są do wytłumacze­
nia wahania współczynnika 
umieralności niemowląt w 
różnych województwach. Naj- 
lepiej pod tym względem dzia 
ło się w ub. roku w woj. opol 
ikim, a najgorzej wt warszaw­
skim. Ponad 55 proc, zgonów 
orzypada na noworodki. Za­
grożenie nie omija ich nawet 

i w szpitalach — zakażenia 
vewnątrzszpitalne notowano w 
kilku województwach: w war 
szawskim. koszalińskim, łódz- 
kim, poznańskim i rzeszow­
skim. Spowodowały sporo kło 
notów w Lodzi.

Współczynnik umieralności 
na 1000 urodzin żywych wyniósł 
w 1968 roku 33.4 — zwiększył 
się (z powodu grypy) do 34.4 
w 1969 roku, a w 1970 r. snadl 
znowu do 33,4 z dalszą tenden 
cją zniżkową.

GDZIE TA NOWOCZESNOŚĆ?
Za miesiąc, w Poznaniu, 

zbierze się VI Kongres
. Techników Polskich. Bę 

dzie on radził nad znalezie­
niem najlepszych sposobów 
intensyfikacji procesów wy­
twarzania. Intensyfikacji nie­
zbędnej do realizacji zaleceń 
VII i VIII Plenum KC PZPR, 
w sprawie tworzenia warun­
ków dla przyspieszenia tempa 
wzrostu materialnego bytu 
ludności.

Dziś nikt już nie ma chyba 
wątpliwości co do tego, że 
jednym z ważnych warun­
ków wzrostu stopy życiowej 
społeczeństwa, jest obfitość 
względnie niedrogich, do­
brych i nowoczesnych wyro­
bów przemysłowych. I to nie 
tylko rynkowych, lecz także 
tak zwanych inwestycyjnych: 
różnvch narzędzi1, maszyn, po­
jazdów, materiałów budowla­
nych i Innych. Bo one z kolei 
warunkują nowoczesność bazy 
wytwórczej oraz całego środo­
wiska w jakim człowiek pra­
cuje, mieszka i wypoczywa.

Problem jakości 1 nowo­
czesności produkcji już wiele 
razy stawał się przedmiotem 
dyskutsli, w środowiskach tech 
nicznvch kraju i Wielkopolski, 
kadził też nad nim poprzedni, 
V Kongres Techników Pol­
skich, który odbywał się w 
’utvm 1966 roku w Katowi­
cach. Przyjęto wówczas na 
nim nie pisane zalecenie, aby 
inżynierowie i technicy tak po

W wieku 1 — 4 lat na 1000 
dzieci umiera średnio 1,1 — z 
tym, że wskaźnik jest tu o 
wiele wyższy dla wsi niż dla 
miasta (1,30 — i 0,90). W tej 
grupie największą liczbę zgo­
nów powodują wypadki i za­
trucia.

99,5 PROC. PORODÓW 
- W SZPITALACH

Resort zdrowia troszczy się, 
by dzieci rodziły się zdrowe.

Dziecko w zwierciadle 
statystyki

Z roku na rok zwiększa się 
liczba porodów odbywanych w 
szpitalach. Statystycznie — 
pod opieką społecznej służby 
zdrowia odbywa się ok. 99,5 
proc, porodów, w tym 81.5 
proc, w szpitalach i 14,7 w 
izbach porodowych.

Na całość opieki nad dziec­
kiem składa się ogromny wy. 
siłek służby zdrowia. Zwiększo 
na hospitalizacja porodów i po 
wikłań ciążowych sprawia, że 
oddziały położniczo-ginekolo­
giczne są zatłoczone; wiele wo 
jewództw cierpi na brak łó­
żek w tej specjalności. Stąd 
— zbyt wczesne powroty po­
łożnic z noworodkami do nie 
zawsze do tego przygotowa­
nych domów. W wojewódz­
twach krakowskim 1 poznań­
skim położnice oraz kobiety z 
powikłaniami ciąży są kiero­

kierowali postępem, by do 
1970 roku, nie tylko przemysł 
elektromaszynowy osiągnął 
60 procent całej produkcji w 
grupie A (zobowiązywała go 
do tego Uchwala IV Zjazdu 
partii), lecz także pozostałe 
gałęzie przemysłu: chemiczny, 
lekki, spożywczy, drzewny i 
inne.

Mamy II półrocze 1971. W 
jakiej mierze to zalecenie zo­
stało zrealizowane? Ile pro­
cent produkcji wielkopolskie­
go przemysłu zalicza się dziś 
do grupy A, czyli dorównuje 
swym poziomem światowym 
standardom?

Z opracowania poznańskie­
go Urzędu Statystycznego na 
temat jakości 1 technicznego 
poziomu produkcji przemysło­
wej Wielkopolski w 1970 ro­
ku — ■wynika, że wyroby za­
liczane do grupy A, stanowią 
już 61,9 procent całej ocenia­
nej produkcji przemysłowej 
naszego regionu. Jeśli więc 
ktoś nie wtajemniczony w spo 
soby wyliczania tych procen­
tów, pominie owe pozornie 
niewinne słówko „ocenianej”, 
może dojść do mylnego 
wniosku, że zarówno zalece­
nia IV Zjazdu partii jak 1 V 
Kongresu Techników Pol­
skich zostały w wielkopolskim 
przemyśle w pełni zrealizowa­
ne. Takie opinie daje się zresz 
tą tu i ówdzie słyszeć.

W rzeczywistości produkcja 
globalna wielkopolskiego prze 
mysłu osiągnęła w końcu 
1970 roku wartość 78 miliar­
dów złotych. Natomiast pro­
dukcja oceniana ma wartość 
tylko 15,5 miliarda złotych i 
stanowi 20 procent całości, a 
wyroby zaliczone do grupy A 
~ 9,6 miliarda złotych, co sta­
nowi 12,3 procent całości.

Powstaje pytanie: kto zade­
cydował o tym, że tylko 20 
procent całej produkcji nasze 
go przemysłu podlega ocenie 
i klasyfikacji do grupy no­
woczesności. Można zrozumieć, 
że są produkty, których nie 
ma sensu porównywać z po­
dobnymi wyrobami przodują­
cych firm zagranicznych, bo 
to nic nie da. Do takich pro­
duktów zaliczyć można np. wę 
glel brunatny, energię elek­
tryczną, sól i wiele innych. 
Ale wyroby tego typu, nie sta 
nowią przecież aż 80 procent 
całej produkcji globalnej na­
szego regionu.

Wstyd przyznać, ale rodzi 
się we mnie podejrzenie, że o 
tym, co można, a czego nie 
można porównywać z zagra­
nicą, decydowali ci pracowni­
cy aparatu gospodarczego, któ 
rym zależy na sztucznym za- 

• wyżaniu wskaźników grupy 

wane do klinik akademii me­
dycznych wobec braku odpo­
wiedniego oddziału w szpita­
lu wojewódzkim. Niedobór łó­
żek położniczo-ginekologicz. 
nych hamuje realizację plano­
wego czyszczenia i remontów 
oddziałów szpitalnych, co jest 
zasadniczym warunkiem pro­
filaktyki zakażeń.

Zwiększono opiekę przedpo­
rodową nad kobietami w cią­
ży — przy czym stale podno­
si się jakość udzielanych po­

rad I świadczeń. Niepokoi 
zbyt mały odsetek kobiet wiej 
skich, ^korzystających w czasie 
ciąży z fachowej opieki. Gdzie 
tkwi przyczyna? W braku cza 
su, trudnościach w dotarciu 
do placówek służby zdrowia, 
w niedostatecznym zaintereso 
waniu tą sprawą lekarzy ,z wiej 
skich ośrodków? A może w bra 
ku uświadomienia kobiet wiej 
skich o znaczeniu tej opieki dla 
zdrowia potomstwa? Nastawie 
nie na upowszechnienie świad­
czeń zdrowotnych wśród lud­
ności wiejskiej na pewno wie. 
le zmieni 1 w tej dziedzinie.

TRZEBA ZACZYNAĆ 
NAJWCZEŚNIEJ...

— Opieka profilaktyczna 
nad dziećmi kształtowała się 
nierównomiernie, na co wpły- 

A, bo od tego zalęży ich opi­
nia u zwierzchności. Z próba­
mi takiego preparowania ocen 
już się kiedyś spotkałem. Pole 
gały one na takim doborze 
konkurencyjnych firm zagra­
nicznych, żeby na tle poziomu 
nowoczesności ich produkcji, 
możliwie wysoko zakwalifiko­
wać swoją.

Wprawdzie tak podkolorowa 
ne wskaźniki nowoczesności 
bywały (i bywają nadal) rozbi 
jane w puch przez pierwszego 
z brzegu zagranicznego specja 
listę czy kupca, który przystę­
pując do zawierania tran­
sakcji zawsze ma do dyspo­
zycji pełny komplet katalo­
gów z parametrami techniczny 
mi danego wyrobu, osiągany­
mi przez naprawdę liczące się 
w świecie firmy, to jednak 
naszym producentom wcale 
to nie przeszkadza w chwale­
niu się. jacy to oni są nowo­
cześni.

Biorąc to wszystko pod uwa 
gę zakładam, że wyroby, któ­
re dadzą się w jakiś sposób 
porównać z podobnymi wyro­
bami zagranicznymi, a więc 
ocenić i zakwalifikować do 
którejś z grup nowoczesności1, 
stanowią co najmniej połowę 
wartości produkcji globalnej 
naszego przemysłu, czyli oko­
ło 40 miliardów złotych.

Jeśli od tej bazy wyjścio­
wej liczyć udział wyrobów 
zaliczanych (słusznie czy nie­
słusznie) do grupy A, to może 
się okazać, że stanowią one 
nie 61,9 lecz tylko 39 procent 
produkcji, jaką można byłoby 
— moim zdaniem — ocenić.

Oczywiście, mogę się w 
moich obliczeniach mylić. Być 
może nie znam wszystkich po 
wodów. dla których tylko 20 
proc, globalnej produkcji na­
szego przemysłu ocenia się 1 
klasyfikuje na grupy nowo­
czesności. Lecz w takim razie 
trzeba wyraźnie o tym powie­
dzieć i nie łudzić się wysokim 
odsetkiem nowoczesnej pro­
dukcji, bo to rozbraja i... szko 
dzi. Przygotowując się do VI 
Kongresu Techników Polskich, 
nasze środowiska inżynierskie 
powinnv znać całą prawdę, na 
wet jeśli jest ona gorzka.

Tymi rozważaniami nie 
mam też wcale zamiaru zdys­
kredytować wspomnianego na 
wstępie opracowania Urzędu 
Statystycznego. Przeciwnie, 
moim zdaniem jest to pio­
nierska praca c dużej war­
tości poznawczej. Często do te­
go opracowania zagladam i z 
niego korzystam. Brak w przy 
pisach wyjaśnienia, co należy 
rozumieć pod pojęciem pro­
dukcji ocenianej? — uważam 
za zwyk^p nrzeoczenie.

PIOTR CHOJNACKI

wało wiele czynników: roz. 
mieszczenie poradni i wiej­
skich ośrodków zdrowia, za­
pewnienie fachowej pomocy 
pediatrycznej itp. Profilaktyka 
stoi najwyżej w miastach wy­
dzielonych, gdzie na rejon pe. 
diatryczny przypada 1000 — 
1500 dzieci, podczas gdy np. w 
woj. poznańskim ok. 4200. Na 
wsi zaczyna zdawać egzamin 
szkolenie w zakresie pediatrii 
lekarzy z ośrodków zdrowia.

W dziecięcym lecznictwie 
zamkniętym występuje nadal 
duży tłok na oddziałach szpi­
talnych. Występują lokalne bra 
ki w specjalnościach zabiego­
wych — chirurgii, kardiologii 
1 kardiochirurgii, urologii dzie 
cięcej. Poziom opieki zdrowot 
nej nad dziećmi zależy oczy, 
wiście od liczby lekarzy. Pe­
diatrów było ostatnio na 14 na 
100 tys. ludności. Jak będzie 
dalej z tym wskaźnikiem —- 
nie wiadomo: wśród młodego 
narybku lekarskiego obserwu. 
je się pewną niechęć do podej 
mowania specjalizacji pedia­
trycznej.

Potrzeby w tej dziedzinie 
lecznictwa rosną. Wprawdzie 
przyrost naturalny osłabł, ale 
dzieci, które przycnodzą na 
świat, powinny rodzić się i żyć 
zdrowo. Ubezpieczenie wsi 
przyniesie niewątpliwie wzrost 
zapotrzebowania i na świad­
czenia z zakresu pediatrii. A 
nastawienie się współczesnej 
medrcyny na profilaktykę wy 
maga rozpoczynania jej możli. 
wie najwcześniej — po to, by 
była skuteczna.

WALERTA KORYCKA
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Polak odkrywcą wirusa raka Lekka atletyka W halach

Całą prasę światową obieg­
ła sensacyjna wiadomość 
o dokonanym na Uni­

wersytecie Houston w Stanach 
Zjednoczonych odkryciu wiru­
sa raka, powodującego powsta 
wanie w organiżmie ludzkim 
złośliwego nowotworu, nieule­
czalnego dotąd i powodującego 
nieuniknioną śmierć dotknięte­
go tą straszliwą chorobą. Wszy 
stkie dotychczasowe wysiłki 
uczonych na całym świecie, po 
szukujących przyczyny powsta 
wania raka, nie przyniosły po­
żądanych wyników, umożliwia­
jących likwidację złośliwego 
nowotworu i uratowanie życia 
chorego. Wprawdzie od dłuż­
szego już czasu uczeni wysu­
wali przypuszczenie, źe przy­
czyną raka jest nieznany wi­
rus, nie umiano jednak tego 
dowieść przez wyodrębnienie 
go z tkanki ludzkiej. Po raz 
pierwszy udało się to dopiero 
obecnie kierownikowi katedry 
wirusologii na wydziale me­
dycznym Uniwersytetu stanu 
1 exas w Houston — profesoro­
wi doktorowi Leontynowi Lu- 
dcmirowi Dmochowskiemu i 
jego najbliższej współpracow­
niczce dr Elisabeth Briori. Stąd 
olbrzymie zainteresowanie od­
kryciem na całym świecie i 
rozbudzone nadzieje opanowa­
nia straszliwej choroby.

Za wcześnie jeszcze na sta­
nowcze stwierdzenie, że odkry­
cie-prof. Dmochowskiego jest 
decydującym krokiem na dro­
dze skutecznej walki z nowo­
tworami u ludzi. Konieczne są 
jeszcze dalsze żmudne badania, 
ustalające pohad wszelką wąt­
pliwość, że właśnie odkryty wi 
rus jest wyłączną przyczyną 
powstawania złośliwych nowo­
tworów w organizmie ludz­
kim Już obecnie uznać jednak 
mężna, że odkrycie prof. Dmo- 
cłicwskiego posiada doniosłe 
i być może epokowe znaczenie. 
Uzasadnia to zainteresowanie 
osobą prof. Dmochowskiego, 
jego życiorysem i dotychczaso­
wy karierą naukowy.

Leontyn Ludomir Dmochow­
ski urodził się’ w Polsce, w 
Przemyślu, 11 czerwca 1910 r. 
Studiował na uniwersytecie we 
Lwowie i Warszawie, zdoby-

wając dwa doktoraty — filo- 
zcfii i medycyny. Był współ­
pracownikiem słynnego pol­
skiego serologa i immunologa 
— prof. Ludwika Hirszfelda. 
W 1937 r. wyjechał do W. Bry­
tanii i został współpracowni­
kiem Królewskiego Towarzyst­
wa Rakowego oraz lekarzem 
jednego z londyńskich szpitali 
dla chorych na raka, zdobywa­
jąc rozległą praktykę i opinię 
wybitnego specjalisty. Przez 
szereg lat był wykładowcą pa­
tologii na Uniwersytecie w 
Leeds. W 1950 r. przeniósł się 
dc Stanów Zjednoczonych, 
gdzie uzyskał szerokie możli­
wości badań nad nowotworami. 
Kierując katedrą wirusologii 
na Uniwersytecie w Houston, 
stworzył jeden z poważniej­
szych w Stanach Zjednoczo­
nych ośrodków badań nad no- 
wetworami. W 1957 r. odosob­
nił w ludzkiej krwi wirusa po­
wodującego leukemię. Na le­
cenie Narodowego Instytutu 
Rakowego w Bethesda w sta­
nie Maryland i w oparciu o ol­
brzymie fundusze przeznaczone 
przez tę instytucję, zorganizo­
wał w Houston zakrojone na 
szeroką skalę badania nad 
rakiem Dokonane ostatnio 
odkrycie wieńczy wieloletnie 
badania licznego zespołu u- 
czonych pracujących pod 
kierownictwem prof. Dmo­
chowskiego. Po wyizolowaniu 
wirusa, w wyniku długotrwa­
łych i skomplikowanych do­
świadczeń udało się stwier­
dzić. że. wyizolowany wirus jest 
rzeczywiście nosicielem raka w 
komórkach ludzkich.

Doniosłe odkrycie prof. Dmo­
chowskiego, uczonego amery­
kańskiego polskiego pochodze­
nia. jest wymownym przykła­
dem twórczego wkładu, jaki do 
życia naukowego w Stanach 
Zjednoczonych wnosi polska 
grupa etniczna, wielomiliono­
wa Polonia Amerykańska. 
Właśnie w dziedzinie medycy­
ny wkład ten jest szczególnie 
poważny zarówmo w zakresie 
tecrii i praktyki lekarskiej. Ty­
siące lekarzy polskiego pocho­
dzenia zajmuje odpowiedzialne 
stanowiska w lecznictwie.. Sta­
nowi też poważny oSsetek ka­
dry naukowej uniwersytetów

Wydawnictwa PTPN

„Studia Historyczno - Gospodarcze 
nad Polską Zachodnią"

Dzięki Wydziałowi Historii 
i Nauk Społecznych 
Poznańskiego Towa­

rzystwa Przyjaciół Nauk 
część prac doktorskich z ostat 
nio obronionych w Uniwersy­
tecie im. Adama Mickiewicza, 
znalazło się w XXVI tomie 
„Studiów Historyczno - Gospo 
darczych nad Polską Zachod­
nią” wydanych w I kwartale 
br. pod redakcją prof. dr. Ja­
nusza Deresiewicza. Zamiesz­
czone w tym zbiorze prace do­
tyczą społeczno - gospodar­
czych zagadnień feudallzmu, 
kapitalizmu oraz przemian spo 
łeczno-gospodarczych na zie­
miach polskich po II wojnie 
światowej. *

W omawianym tomie Ma­
rian Rum pisze o „Przemyśle 
poznańskim w latach 1918 — 
1928”, „Rozwój produkcji ga­
zowniczej w Wielkopolsce w 
latach 1856 — 1939” jest przed 
miotem rozprawy Jana Szy­
mańskiego. Anzelm Gorywoda 
przedstawia ,,Stan wyjściowy 
rzemiosła na ziemiach odzyska 
nych”.

W następnych pozycjach ze 
szytu mamy retrospektywne 
spojrzenie na obraz „Przemian 
w strukturze społeczno - gos­
podarczej ludności wiejskiej w 
dobrach szlacheckich powiatu 
konińskiego w wieku XVIII” 
w ujęciu Bolesława Szczepań­
skiego. Wreszcie w ostatniej z 
serii zamieszczonych prac ma­
my „Zmiany w obciążeniach 
ludności wiejskiej w sta­
rostwie ujsko — pilskim od 
XVI — XVIII wieku” w opra­
cowaniu Franciszka Żmidziń- 
skiego.

„Slavia occMentalis” 
tom 28/29

Zlikwidowane przed kilku 
laty czasopismo ..Lingua Pos-

naniensis” stworzyły dotkliwą 
lukę w i tak niebogatym pol­
skim piśmiennictwie języko­
znawczym. Poznańskich 
naukowców przygarnął perio­
dyk Poznańskiego Towa­
rzystwa Przyjaciół Nauk „Sla 
via occidentalis” (Słowiań­
szczyzna zachodnia).

W tegorocznym zeszycie 
28/29 zawierającym 356 stro­
nic, dwie trzecie stanowią stu 
dia językoznawcze. Reprezen­
towani są w’ tym tomie ling­
wiści: Stanisław Bąk, Hu­
bert Górnowicz, Janina Hey- 
dzianka — Piłatowa, Marian 
Jurkowski, Zdzisława Krążyń- 
ska, Frido Matszk (w języku 
czeskim), Bożena Mikołajczak, 
Leonid Iwanowicz Roisenson 
(w języku rosyjskim) i Miko­
łaj Rudnicki.

Z dalszych pozycji mamy 
ogłoszoną przez Jerzego Star­
nawskiego drugą część intere­
sujących ,.40 listów Aleksan­
dra Bruecknera do Hieronima 
Łopacińskiego”. Omawiany 
periodyk przynosi następnie 
Marii Bobrownickiej „Relaty­
wizm Karola Capka”. Mariana 
Małeckiego „Debiut Tąpdora 
Tomasza Jeża“ (Zygmunta Mil 
kowskiego), Alojzego Piecho­
wiaka „Jędrzej Moraczewski 
w kręgu zagadnień słowiań­
skich”. Stefana Pieczary „Re­
cepcja Henryka Sienkiewicza/ 
na Półwyspie Iberyjskim i w 
Ameryce Łacińskiej” oraz Je­
rzego Strzelczyka „Męczenni­
cy ebstorfscy — dzieje kształ­
towania się jednej legendy za 
chodnio - słowiańskiej”. Nu­
mer zamykają pozycje: Jaros­
ława Wit Opatrnego „Profeso 
rowie J. E Purkynie i F. Cze- 
lakowski w obronie polskiego 
języka w Uniwersytecie Wroc­
ławskim” oraz Jerzego Sliź/ń- 
skiego „Z kom aktó-w F-an- 
ciszka Adolfa Szuberta z Pola 
kami”, (fh)

i instytutów badawczych. Co­
raz liczniej uczestniczy wresz­
cie we władzach stowarzyszeń 
lekarskich ogólnych i specjali­
stycznych, wchodzi w skład 
delegacji amerykańskich na 
międzynarodowe Kongresy, W 
kiaju tak wielkim jak Stany 
Zjednoczone wymaga to wy­
jątkowych uzdolnień i najwyż­
szych kwalifikacji zawodowych 
— konkurencja jest bowiem 
niezwykle ostra. Fakt, że leka­
rze polscy zarówno przybyli do 
Stanów już z dyplomami jak 

synowie emigrantów, wycho­
wankowie uczelni amerykań­
skich, tak często zwyciężają w 
tej konkurencji, najlepiej świad 
czy o ich ambicji, zdolnościach 
i solidnym przygotowaniu za­
wodowym.

W dziedzinie wiedzy o no­
wotworach wyróżnili się w Sta 
nach Zjednoczonych poza prof. 
Dmochowskim również inni le­
karze polskiego pochodzenia. 
Prof Michał Laskowski, kie­
rownik badań nad rakiem w 
Rosswell Park Institute w Buf­
falo w 1960 r. zaliczony został 
przez Amerykańskie Towarzy­
stwo w Stanach do wybit­
nych specjalistów w tej 
dziedzinie. Prof. uniwersy. 
tetu Pennsylwanii w Filadelfii 
i dyrektor Instytutu Badaw­
czego Wistar dr Hilary Ko­
prowski znany jest z badań 
nad wpływem wirusów na 
zmiany komórkow’o-przedrako- 
we Jego żona — dr Irena Ko­
prowska anatomopatolog i wy- 
bitny specjalista w dziedzinie 
cytodiagnostyki raka jest kie- 

rowr.ikiem Ośrodka Badań nad 
Rakiem w Filadelfii i zorga- 
zowała podobny ośrodek w 
Brooklynie. Szefom Oddziału 
Badań nad Rakiem wielkiego 
nowojorskiego szpitala Unit. 
Vcteran Administration Hospi- 
tal w Bronx jest Polak — dr 
Ludwik Gross. W 1960 r. I na­
grodę w konkursie dla leka­
rzy w stanie Nowy Jork za ba­
dania w dziedzinie raka zdobył 
internista szpitala Filmore w 
Buffalo — dr Edmund Gice- 
wicz. Wybitnym onkologiem 
jest kierownik działu w ośrod­
ku badań nad rakiem Memo­
riał Sloan-Kattering Cancer 
Center w Nowym Jorku — dr 
Wanda Wolińska.

Wymienione nazwiska nie 
wyczerpują, oczywiście, znacz­
nie obszerniejszej listy amery­
kańskich uczonych polskiego 
pochodzenia i lekarzy — prak­
tyków wyróżniających się na 
pclu walki z rakiem. Są jed­
nak przykładem, że i w tej 
dziedzinie polska grupa etnicz­
na w Stanach Zjednoczonych 
posiada poważne osiągnięcia.

WACŁAW WOJNACKI

Konflikt o dziecko

Iza wróciła do ojca
Już po oddaniu do druku 

reportażu ilustrującego pery­
petie małej Izy I-skiej, upro­
wadzonej ze żłobka przez ro­
dzinę jej zmarłej matki, do­
wiedzieliśmy się. że komorni­
kowi w K. udało się wpaść 
na jej ślad. Realizując posta­
nowienie sądu, komornik 
„uprowadził” Izę z mieszka­
nia jej nieprawnych opieku­
nów i przywrócił ją ojcu, (bw)

Kołobrzeg — „Żołnierskie buty” 
toki tytuł ma płyta z nagraniami 
piosenek z Festiwalu Piosenki Żoł 
nierskiej — Kołobrzeg 71. Wśród 
12 pozycji znajdują się: Nie było 
wtedy róż (śpiewa Zdzisława Soś­
nicka). Nieznana dziewczyna (Ja­
nusz Zakrzeński), Melodia Wołodii 
(Regina Pisarek), Tak jak mama 
nie gotuje nikt (Wiktor Zatwar- 
ski). Żołnierskie buty (Teresa Tu- 
tinas). Masztowe sosny (Józef No­
wak) i inne. Polskie Nagrania 
„Muza” Stereo XL 07447. 33 Obr.

Ignacy Jan Paderewski gra na 
fortepianie (odtworzono z na­
grań archiwalnych następują­
ce utwory: Ludwig van
Beethoven — Sonata cis-moll 
op. 27 nr , 2 „Księżycowa”, 
Franc Liszt La Campanella. Franz 
Schubert — Moment musical As- 
dur op. 94 nr 2, Fryderyk Chopin 
— Nokturn Fis-dur op. 15 nr 2 i 
Walc Es-dur op. 18, Ignacy Jań 
Paderewski Menuet G-dur op. 11 
nr 1 Polskie Nagrania „Muza’ 
XL 0684 33 obr.

Ida leśni — to tytuł płyty za­
wierającej 4 piosenki: Ida leśni, 
-aga rodu Kowalskich, Nasza mi­
łość wojenna. Jeszcze tylko ciut 
V rkonawcy: Janusz Zakrzeński 
Maciej Maciejewski. Czesław Bo- 
gdański oraz zesnół instrumental­
ny Pod kier. J. Wasowskiego. Pol 
skie Nagrania „Muza” N 0639, 45 
obr.

Sparring, który nie zachwycił
Dwudniowy, ostry sparring re­

prezentacji lekkoaletycznych 
trzech państw w Bratysławie: 
Polski, Węgier i Czechosłowacji, 
w kategorii kobiet i mężczyzn, 
był dla naszych barw mimo zwy­
cięstw (Jedynie Polki poniosły po 
rażkę z Węgierkami 70:76) raczej 
nie pomyślny.

Generalna próba trzech państw 
przed mistrzostwami w Helsinkach 
nie przyniosła wyników wysokiej 
klasy Uzyskanie nie najlepszych re 
zultatów można częściowo tłuma­
czyć dużym upałem

Trólmecz rozegrany w stolicy 
Słowacji, zgromadził na repre­
zentacyjnym stadionie zaledwie 
2f(>0 yzidzów.

Końcowa punktacja meczów 
jest następująca: KOBIETY: Pol 
ska — CSRS 89:57, Wetry — Pol­
ska 76:70. Węgry — CSRS 
MĘŻCZYŹNI: Polska — CSRS 
121:101, Polska — Węgry 126:96, 
CSRS — Węgry 121:102.

Zwycięstwa kajakarzy 
na zagranicznych torach

Bardzo pomyślnie wypadły star 
ty naszych kajakarzy w Danii 1 
Jugosławii uwieńczone zdobyciem 
wśród silnej międzynarodowej 
konkurencji kilku czołowych 
miejsc.

Do regat w Danii zgłosiło się 
275 zawodniczek i zawodników, a 
wśród nich silna ekipa polska. 
Pierwsze mieisca zajęli w dwój­
kach na 1000 m Władysław Szusz 
kiewicz — Ralał Piszcz (z Warty 
Poznali), którzy wyprzedzili osa­
dy Norwegii i Bułgarii: pierwsze 
miejsce zdobyły nasze panie na 
500 m — Stanisława Szydłowska 
i Krystyna Piaskowska Nasz naj 
lenszy kanadyjkarz Jerzy Opara, 
dwukrotnie uplasował się na dru 
giei pozycji na dystansie 500 i 
iroo m. Również drugie miejsce 
na dystansie coo m wywalcz;,’! wi 
cemistrz świata w jedynkach 
Grzegorz Sledziewski Zwycięzcy 
wyścigu dwójek na 1000 m (Piszcz 
i Szuszkiewicz) zajęli trzecie miej 
sce za Szwecja i ZSRR na 500 m.

W’ Skepje (Jugosławia) na mię­
dzynarodowych regatach w kaja­
karstwie slalomowym w kanadyj 
kach jedynkach nasze reprezen­
tantki M. Sekuła zajęła pierwsze, 
a I„ Skokowska trzecie miejsce: 
kanadvikarze polscy zdobyli w je 
dynkach Jedno pierwsze miejsce

Reprezentantki Węgier, które 
obecnie nie przedstawiają wyso­
kiej klasy uzyskały zwycięstwo 
nad naszymi po upływie 16 lat, w 
którym to okresie spotykały się 
obie reprezentacje niejednokrot­
nie. Porażkę tę trudno usprawie 
dliwić hrakiem dwóch naszyci) 
czołowych reprezentantek: Szewiń 
sklej i Sarny Nasze zawodniczki 
uzyskały po prostu słabe wyniki, 
znacznie poniżej Ich przeciętnych 
możliwości.

Z naszych pań na listę rekordzls 
tek Polski wpisała się Krystyna 
Nadolna, która w rzucie dyskiem 
uzyskała 54,14 m. Jednak ten wy 
nik jest jeszcze za słaby by nęwa 
rekordzistka znalazła się w gru 
pie startujących na mistrzostwach 
Europy w Finlandii.

Nasi lekkoatleci, którzy wygra­
li z Czechosłowcja różnicą 20, a 
z Węgrami 30 punktów, mimo wy 
sokich zwycięstw nie dali powo­
dów do radości, gdyż wyników 
na poziomie europejskim było 
zaledwie kilka. Szczególny zawód 
sprawili nasi długodystansowcy. 
W polskim zespole na najwyższe 
noty zasłużyli plotkarze Kułczjc 
ki i Serafin, którzy odnieśli po­
dwójne zwycięstwa. uzyskuje 
czasy poniżej 51,0. Dwa pierwsze 
miejsca zajęli Polacy także W 
skoku w dal. gdzie triumfowali 
Kobuszewski — 7.87 przed Szudro 
wicz.em — 7.64 m. Wyniki na do­
brym poziomie uzyskali Nikiciuk 
w oszczepie — 83,78 i powracają­
cy do formy Nowosz, który 200 m 
przebiegł w 20,9. Sztafeta 4 x 4(0 
metrów była popisem Andrzeja 
Badeńskieso biegnącego na ostat­
niej zmianie.

Po starcie w Słowacji, który 
nie zachwycił, z wielkim zainte­
resowaniem oczekiwać będziemy 
wielkiego, międzynarodowego mi­
tyngu w najbliżzy czwartek na 
stadionie warszawskiej, Skry. Na 
starcie staną m. in znakomici 
lekkoatleci amerykańscy i afry­
kańscy. Czy ostatnia wielka pró­
ba przed występem w stolicy Fin 
landii wypadnie dla naszych za­
wodników korzystniej?

Andrzej ‘Kupczyk zrehabilitował 
się za niezbyt .udany występ w 
pierwszym dniu trójmeczu Pol­
ska — Węgry — CSRS w Braty­
sławie. W niedziele na między­
narodowym mityngu w Bańskiej 
Bystrzycy, wygrał bieg na 800 m 
w czasie 1.48.1. polak był w Bra­
tysławie trzeci na tym dystansie.

i na stadionach
Kolarskie kryterium asów, ro­

zegrane na W'ałach Chrobrego w 
Szczecinie wygrał Wojciech Ma- 
tusiak z miejscowej Arkonii.

Po pierwszym dniu międzypań­
stwowego spotkania w Kaliszu w 
kolarstwie torowym Polska — 
Holandia — prowadzą Polacy 
10:5. Nasz najlepszy torowiec Ja­
nusz Kleczkowski pokonał na 1 kra 
ze startu zatrzymanego doskonałe 
go Holendra Claasa Balkowa.»

Po dwutygodniowej przerwie ro 
zegrano dalsze mecze o mistrzo­
stwo I ligi żużlowej. Stal Gorzów 
zwyciężyła polonię Bydgoszcz 
43:34, Sparta Wrocław — Wybrze­
że 51:27, Unia Tarnów przegrała 
U siebie ze Śląskiem Świętochło­
wice 36:42. Mecz Kolejarz Opole 
— ROW Rybnik został przerwany 
z powodu ulewy przy stanie 24:18 
dla Kolejarza. W tabeli rozgrywek 
prowadzi Stal Gorzów. Unia Lesz 
no pokonała w meczu o mistrzo­
stwo H ligi na żużlu drużynę to­
ruńskiej Stall 42:36.

W Kraśniku Lubelskim rozegra­
ny został pierwszy oficjalny mecz 
w piłce ręcznej kobiet, reprezenta 
CJi młodzieżowych, w którym Pol 
ska pokonała Węgry 16:13.

Międzypaństwowe spotkanie w 
kolarstwie torowym — Węgry — 
Pclska w Budapeszcie zakończyło 
się zwycięstwem gospodarzy 
9,5:5.5. Barw Polski bronili zawód 
nicy kadry młodzieżowej.

Na mistrzostwach Europy w ko 
szykówce Juniorek, rozgrywanych 
w Belgradzie reprezentacja Pol­
ski pokonała zespół Szkocji 96:35.

W La Rochelle zakończyły się 
żeglarskie mistrzostwa świata w 
klasie „Latający Holender”. Ty­
tuł mistrzowski zdobyła brytyj­
ska załoga Rodney Pattison — 
Jllien Brocke-Houghton. Polscy 
żeglarze nie odegrali większej ro­
li.

Tenisiści Brazylii zakwallfikowa 
li się do finału miedzystrefowego 
Pucharu Davisa, prowadząc po 
dwóch dniach z CSRS w Porto 
Alegro 3:0.

W międzypaństwowym meczu 
żużlowym w Halifax reprezenta­
cja Anglii pokonała Szwecję 
03145.

W Bukareszcie w turnieju piłki 
wodnej juniorów o Puchar Przy­
jaźni Rumunia pokonała Węgry 
5:4, a ZSRR Kubę — 9:6.

(M. Maślanka). w dwójkach 
pierwsze 1 drugie (M. Miez i W. 
Kudlik oraz B. Wceorz 1 Z. Ma- 
lerczak) oraz drugie w sztafecie 
kanadyjek za Jugosławią.

W Szczecinie nastąpił start do 
Centralnego Spływu Kajakowego, 
którego tra-Sa wiedzie przez Po- 
iezięrzę Drawskie i Rega do mo­
rza. W imprezie bierze udział oko 
‘o 360 kajakarzy z całego krju.

'dalekopisem.
SPARTAKIADA 

NARODÓW ZSRR

W czwartek rozegrano w 
Moskwie finały turnieju bokser­
skiego spartakiady narodów 
ZSRR. Oto mistrzowie spartakia­
dy w kolejności wag od papiero­
wej do ciężkiej: Anatolii Siemio­
nów (RFSRR), Dawid Torosjan 
(Armenia). Wiktor Orłów 
(RFSRR). Borys Kuzniecow 
(RFSRR). Oleg Gurow (Kazach­
stan). Suren Karazian (Armenia), 
Anatolii Chochłów (Moskwa), 
Aleksander Szioiłow (RFSRR). RU 
fat Riskijew (Uzbekistan). Niko­
łaj Anfimow (Uzbekistan), Kamo 
Saroian (Armenia).

ZWYCIĘSTWO KOSZYK AREK 
W MISTRZOSTWACH JUNIOREK

Polskie koszykarkl odniosły dru­
gie zwycięstwo w mistrzostwach 
Europy” juniorek. W eliminacyjnej 
grupie „A” w miejscowości Backa 
Topola nasze młode reprezentantki 
wygrały z Belgią 44:34 (16:1(1). W 
pozostałych spotkaniach tej grupy 
Związek Radziecki rozgromił re­
prezentację Izraela 103:29 (46:13) a 
Włochy pokonały Szkocję 72:32 
(36:14).

W tabeli tej grupy prowadzi dru­
żyna ZSRR przed Polską 1 Włocha­
mi.

MIĘDZYNARODOWY CZWÓRBÓJ 
LEKKOATLETYCZNY DZIECI

W Bukareszcie zakończyły się 
finałowe zawody lekkoatletyczne­
go czwórboju dzieci, których ini­
cjatorem jest redakcja polskiego 
harcerskiego pisma „Świat Mło­
dych”.

W generalnej klasyfikacji dziew, 
czat i chłopców pierwsze miejsce 
zajęła Rumunia 2889 nkt przed 
Mongolią 2840 oraz Czechosłowacją 
2751 pkt.

NOWICKI ZWYCIĘZCĄ 
TURNIEJU TENISOWEGO

Zwycięzcą międzynarodowego 
•nrnieju tenisowego w Genewie 
zestał Tadeusz Nowicki, który w 
r’nale pokonał Wiesława Gąsiorka 
6:0 5:7. 6:0, 6:4.
MISTRZOSTWA PŁYWACKIE WP

W rozegranych we Wrocławiu 
mistrzostwach pływackich junio­
rów Wojska Polskiego pierwsze 
miejsce w punktacji klubowej za- 
iął Slask Wrocław — 158 przed 
Legia Warszawa — 109 pkt. i Flo. 
■o Gdynia — 33 pkt. W konkuren. 
< !i dziewcząt na 100 m stylem kia. 

’-cznym Kaczmarek (Slask) uzys­
kała 1.29 8 min. a 100 m st. dow. 
wygrała Dejneka (Śląsk) — 1.12.1 
min W konkurencji chłopców 400 
m st. dow. wygrał Czerwiński (Le- 
lia) — 4.59.0 min. Ten sam zawod­
nik zwyciężył na 200 m st. dow, — 

2.20,0 min.

Jedną ze złotych 
medalistek w strze 
laniu II Ogólnopol­
skiej Spartakiady 
Młodzieży oraz no­
wych rekordzistek 
Polski jest zawod­
niczka poznańskie­
go Grunwaldu — 
Renata Kosowska. 
Startowała ona w 
konkurencji strzela 
nia z pistoletu 

PD-5.

CAF — 
fot Jakubowski .

Puchar Przewodniczącego RN Poznania 
zdobyli piłkarze Warty

Generalnym sprawdzianem sta­
nu przygotowania do zbliżających 
się rozgrywek ligowych, był do­
roczny czwórmecz czołowych' dru 
żyn piłkarskich Poznania Lecha, 
Warty, Olimpii 1 Polonii o puchar 
przewodniczącego Prezydium Ri- 
dy Narodowej. Spotkania trwały 
2X35 min. Drużyny zaprezentowa. 
ły formę typowo wakacyjną.

Pojedynek dwóch wildeckich ry­
wali Lecha 1 Warty (w finale), ml 
mo upału podobał się kibicom. 
Było kilka gorących momentów 
podbramkowych. W normalnym 
czasie gry spotkanie zakończyło 
się wynikiem bezbramkowym. Cel 
niej wykorzystali rzuty karne War 
darze. Zdobyli cztery bramki 
(Lech żadnej) i przejęli cenną na­
grodę.

Spotkanie o trzecie miejsce przy 
niosło skromny sukces Olimpii, 
która pokonała Polonię 1:0. Bram­
kę zdobył Jucha w 56 min.

V
Rezerwy Lecha pokonały w me. 

czu towarzyskim zespół Lokomo- 
tiv Melningen (NRD) 3:2.

*

W spotkaniach o Puchar Lata 
uzyskano następujące wyniki:

Wyniki ostatniej kolejki:

AB Kopenhaga — FC Zurych 1:4
Jcdnota Trenczyn — Hertha 0:2
Veile — Tatran Preszow 1:1
Elfsborg — Stal Mielec 0:1
BK 1903 Kopenhaga — ŁASK 1:3
Servette — Szombierki 2:0
Hvidovre — Trzyniec 0:1
Austria Wiedeń —

FC Kaiserslautern 3:4

Wacker — Atyldabergs 1:2
ROW Rybnik — Borussia

Dortmund 2:1
Malmoe — Young Boya 6:3
Eintracht Brunszwik —

Zagłębie Wałbrzych 1:0
Inter — Djurgarden 1:2
Austria Salzburg —

Grasshoppers 3:0

TABELE

GRUPA n

1. Stal Mielec
2. Tartan
3. Elfsborg
4. Veile

12:0 18—3
7:5 12—8
2:8 6—11
1:9 5—16

GRUPA in

1. Scrvette 7:3 11—2
2. Szombierki 7:5 . 13—7
3. BK 1903 4:8 5—9
4. ŁASK 4:6* 6—14

Zaległy mecz Scryette — ŁASK.

GRUPA V

1, Atvidabergs _ 9:3 12—9
2. ROW Rybnik 7:5 11—8
3. Wacker 4:6 8—9
4. Borussia 2:8 7—12

Zaległy mecz — Borussia — 
Wacker.

GRUPA VI

1. Malmoe 8:4 15—8
2. Eintracht 8:2 5—1
3. Zagłębię Wałbrzych 4:8 3—8
4. Young Boys 2:8 7—13

Zaległy mecz Young Boys — 
Eintracht.
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POZNAŃSKI ODDZIAŁ 
Stowarzyszenia Księgowych w Polsce

przyjmuje zgłoszenia
Kupując wcześniej artykuły szkolne

STACJA OBSŁUGI SAMOCHODÓW 
„ C E M A " w POZNANIU

ul. Czechosłowacka 110, telefon 202-91

2.

3.

S.

na następujące kursp
Roczny kurs kwalifikacyjny podstaw ra­
chunkowości dla absolwentów Lic. Ogólno­
kształcących (kursy przygotowujące do za­
wodu księgowego).
Roczny kurs kwalifikacyjny rachunkowości 
przedsiębiorstw:
a) przemysłowych
b) handlowych
c) budowlano - montażowych
d) jednostek budżetowych
Kurs zasad obliczania podatku od wynagro­
dzeń oraz składek emerytalnych.
Kurs rozliczeń z Zakładem Ubezpieczeń Spo­
łecznych.
Kurs w zakresie obliczania efektów wynalaz­
czości.

korzystasz podwójnie posiadaczy pojazdów samochodowych, że

ŚWIADCZY USŁUGI

B. Kurs rozliczeń za delegacje 1 przeniesienia

7.
służbowe.
Kurs finansowania i ewidencji księgowej 
inwestycji i remontów kapitalnych.
Kursokonferencje w zakresie normatywne­
go rachunku kosztów.
Kursokonferencje w zakresie problematyki 
systemu gospodarki finansowej.
Kursy z zakresu mechanizacji prac obra­
chunkowych:

b)

c)

kursy dla operatorów i programistów au­
tomatów księgujących „Ascota” klas 
170/171 sprzężonych z urządzeniem mno­
żącym TM-20.
kursy dla operatorów maszyn elektronicz­
nych Soemtron 382/383.
kursy dla operatorów maszyn księgują­
cych „Ascota 071”.

11. Inne kursy zlecone z zakresu księgowości, 
rachunku kosztów, organizacji kontroli we­
wnętrznej oraz mechanizacji.

Zajęcia na kursach rozpoczynają się w mie­
siącu wrześniu br.

Zgłoszenia przyjmuje sekretariat — Poznań, 
ul Armii Czerwonej 49, telefon 522-89.

 K5338

Pl Praia ' a nk a
Przyjmę uczennicę. Nowo 
otwarty Zakład Krawiec­
ki, Luboń 1, ul. Fabrvcz-
na 39. 13123"

Samotny pan, rzemieślnik 
— przyjmie gospodynię, 
zdrowa, pracowitą do lit 
40. Wynagrodzenie dobre. 
Może być także ze wsi. 
Oferty — „Prasa”, Grun­
waldzka 19 dla 14201g.

Zespół doświadczonych pc 
dagogów przygotuje ucz­
niów do egzaminów 
wstępnych (po szkole pod 
stawowej, lub zasadniczej) 
do szkół dla pracujących 
oraz do egzaminów po­
prawkowych (szkoła pod­
stawowa, średnia). Rataj­
czaka 39 m. 9. Zgłoszenia
godz 17—19. 10999?
Pisania na maszynie — 
uczę. PI. Wolności 2, III 
ptr., w podwórzu prawo.

1^36bR
Przyjmę ucznia w zawo-
dzie: rusznikarz ślu- © hupno 1® Sprzeda’/
sarz. Józef Oborski, Po­
znań, Wawrzyniaka 3 

13824?
Przyjmę murarzy i robol 
nika — budowa, ul. Ślu­
sarska 16. od godz. 7—9

Kupię książkę „Historia 
Reformacji” Krasińskie­
go. Wiadomość: telefon 
919-329. 12087?

tel 204-53. 14753?
Wykładowcy przygotują 
absolwentów szkół pod­
stawowych i zasadniczych 
szkól zawodowych do e- 
gzaminów wstęnnych do 
liceów i techników dla 
pracujących oraz uczniów 
szkół średnich do egza-
minów poprawkowych
(matematyka, polski, ję­
zyki zachodnie). Urbanów 
ska 36 d m. 13. Zgłosze­
nia godz. 18—19. 10998g

Dnia 31 lipca 1971 
i ojciec

♦ NIE TRACISZ CZASU
♦ MOZESZ STAĆ SIĘ POSIADACZEM ROWERU TURYSTYCZNE­

GO, AKTÓWKI, TECZKI LUB JEDNEJ Z POZOSTAŁYCH 4# 
NAGRÓD.

Wejdź do sklepów papierniczych MHD w Poznaniu, które dysponują pełnym 
asortymentem przyborów szkolnych na nowy rok 1971/1972.

Okrcs sprzedaży premiowanej trwa od 15 lipea do 15 sierpnia bieżącego roku.
K55OO

WOJEWÓDZKIE BIURO PROJEKTÓW 
BUDOWNICTWA WIEJSKIEGO 

w Poznaniu, ul. Piekary 17

OFERUJE DO SPRZEDAŻY 

suszarkę do blach offsetowych 
(nową) B-13 oraz • 

UŻYWANĄ ADRESARKĘ 
ELEKTRYCZNĄ (NRD) model 5002 

Informacji udziela Dział Adm.-Gospodarczy Biu­
ra telefon 300-21 wewn. 562 lub 564 (pokój 704) 

K5244

Sprzedam tokarkę stoło­
wą precyzyjną, przystoso 
wann jednocześnie do fre 
zowanla. Długość tocze­
nia 400 mm. Ostrowska 
184. 9509?
Sprzedam wannę 1,75 
Poznnń, SczanieckleJ 1 
m. 18. 141065?
Motocykl DKW 350 NZ w 
dobrym stanie sprzedam 
lub zamienię na Korńara. 
Oferty „Prasa", Grun­
waldzka 19 dla 1353tg.
Kompletne urządzenie do 
napełniania syfonów — 
snrzedam. Wandaslewlcz, 
Wschowa, Nowotki 3 
m. 8. 13608?
Sprzedam motocykl Jawa 
350. Poznań - Górczyn, ul. 
Kordeckiego 42 m. 2.
_______________________13G18g

O Snmochodi

Wt Lokale
Student szuka pokoju w 
śródmieściu. Oferty „Pra 
sa”, Grunwaldzka 19 dla 
!3520g.
Sprzedani mieszknnle
własnościowe w willi — 
Międzyzdroje: pokój z 
kuchnia, łazienką, ogród­
kiem. Oferty „Prasa” — 
Grunwaldzka 19 dla 14571g

Małżeństwo bezdzietne, 
członkowie spółdzielni — 
poszukuje na rok pokoju, 
możliwość zapłaty z gó­
ry. Oferty „Prasa”, Grun 
waldzka 19 dla 14732g.

O Meniduimosci

CECH RZEMIOSŁ DRZEWNYCH 
w Poznaniu

PRZYJMUJE ZAPISY
uczniów do zawodu stolarza 

i rzemiosł pokrewnych
Nauka trwa 3 lata i odbywa się w indywidual­

nych warsztatach na terenie m. Poznania i po-
wintu poznańskiego, 
niowie odbywają w 
wlanej w Poznaniu, 

Zapisy przyjmuje 
Cechu: Poznań, ul. 
piętro, tel. 548-24.

Szkolenie teoretyczne ucz- 
Zasadniczej Szkole Budo- 
ul. Kaszyńska 45.

I informacji udziela Biuro 
Marchlewskiego 108/112, U

K5631

Parcelę ogrodniczą 1 ha, 
ze stawem, przy Pozna­
niu, sprzedam. Oferty — 
„Prasa”. Grunwaldzka 19 
dla 11637g.
Sprzedani działkę 2.000 m1 
z prawem zabudowy w Ru 
chocicnch, pow. Wolsztyn. 
Zgłoszenia: I.eszno, ulica 
Grunwaldzka 26. 1644n
Sprzedam pnreelę 1.800 mf 
z prawem zabudowy w 
Mosinie. Telefon grzecz­
nościowy 568-38, rano i 
wieczorem. 14651g
Kupię spiesznie dom jed­
norodzinny w obrębie mia 
sta lub powiatu poznań­
skiego. Oferty „Prasa” — 
Grunwaldzka 19 dla 14701g.

• diagnostyki, 
• regulacji i i

• wyważania 
wania (na 
waniem,

ustawień wszystkich zespołów, 
konserwacji podzespołów,

elektronowego kół bez zdejmo- 
sanxpchodzie) oraz ze zdejmo-

• mycia, smarowania i wymiany oleju oraz 
konserwacji podwozi.

— Przyjmujemy zapisy na stałą obsługę.
— Zatrudnimy mechaników i elektryków po­

jazdowych.
— Zakupujemy od dostawców i producentów 

części zamienne do samochodów osobo­
wych.

CZAS OTWARCIA STACJI OD GODZ. 8—22.
11838?

Komunikaty
Przedsiębiorstwo Geofizyki Górnictwa Naftowego 
Grupa Sejsmiczna nr 10 — Pobiedziska, ul. Nowa 1 
telefon 159 — zawiadamia, że w okresie od miesiąca
maja do listopada 1971 r. przeprowadzane będą
prace sejsmiczne w powiatach: Poznań, Środa, Śrem, 
Gniezno, Września, Oborniki, Wągrowiec, Szamo­
tuły.

Przebywanie osób postronnych w strefie robót 
strzałowych oraz zbliżanie się do wyrobisk grozi 
niebezpieczeństwem.

Roszczenia z tytułu zniszczeń w uprawach należy
zgłaszać do prezydiów rad narodowych. 3042

Zagubiono prawo jazdy 
samochodowe, kat. III 
plus clągnikowo - motocy­
klowe, wydane przez Pre 
zydium Powiatowej Rudy 
Narodowej Nowv Dwór 
Mazowiecki, na nazwisko 
Edmund Pacholik, Smol­
niki nr 1, poczta Grabów

Pracownicy poszukiwani
Wielkopolska Fabryka Urządzeń Mechanicznych
w Poznaniu, ul. Dąbrowskiego 
lychmlast:

TOKARZY, FREZERÓW, 
WYTACZARZY.

Ponadto Zakład przyjmie 
ABSOLWENTÓW po ZSZ

82/85 — zatrudni na-

SZLIFIERZY oraz

n. Prosną. 1645p
Zaginął (1. 8. 71) pies my­
śliwski, pointer, blalo- 
żółty, w okolicach m. 
Gniezna. Proszę Obywa­
teli o Informację — Grą- 
deckl, Gniezno, Mieszka I 
9/7, telefon 36-97. Za do­
prowadzenie wynagrodzę. 

14835?

dach na wstępny staż pracy.
Warunki pracy i płacy wg układu zbiorowego do 

uzgodnienia w Dziale Spraw Osobowych 1 Szkolenia 
Zawodowego.

Chętni mogą podjąć naukę w Przyzakładowym 
Technikum Mechanicznym.

Zakład posiada własne ośrodki wypoczynkowe *
Budziszewku i Międzywodziu. K5788

Stal 0 - 28, nadająca się 
do hartowania, twardość 
50 HRC, nawet w krót­
kich odpadach, kupię. Po 
znań, Żeromskiego 7.

_______ 14476?
Radio turystyczne „Ry­
ga” 3.600,—, telewizor du­
ży, sprzedam. Woch, Po­
znań, Obornicka 96.

13671?

Chevrolet rok 1964 oraz 
tapicerkę do VolkswagenA 
— sprzedam. Oborniki, 
Kopernika 17, tel. 126. 

14472?
Sprzedam Syrenę 104, oa- 
biór Motozbyt oraz Fiata 
125 P, stan idealny. Ofer 
tv „Prasa”. Grunwaldzka 
19 dla 14218g.
Kupię samochód Zastayę 
idealnym stanie. Oferty 
z podaniem ceny „Prasa” 
Grunwaldzka 19 dla 1646p

ładowarkę w bardzo do­
brym stanie, tanio sprze­
dam. Oferty „Prasa” — 
Grunwaldzka 19 dla 14200?

Sprzedam samochód Pick- 
up, po remoncie. Jan Ko- 
zieja, zam Konikowo, 
pow. Koszalin. K5948*

roku zmarł nasz drogi mąż

WACŁAW SZARZYNSKI
Pogrzeb odbędzie się w środę, dnia 4 bm.

o godz. 12.30 na cmentarzu junikowskim.

Żona, synowie, rodzina
14803?

Dnia 2 sierpnia 1971 r. zmarł po krótkich cier­
pieniach. opatrzony Sakramentami św., mćj 
ukochany mąż

MACIEJ ANDRZEJEWSKI
emeryt kolejowy

Pogrzeb odbędzie się w środę, 
godz. 15.30 z kaplicy cmentarnej

o czym zawiadamia strapiona

dnia 4 bm. o 
w Źabikowie,

Luboń, Cmentarna 14. 14844g

Dnia 30 lipca 1971 r. zmarł po długich cierpie­
niach, najtroskliwszy mąż. ukochany i najdroż­
szy ojciec, teść i dziadek, przeżywszy lat 72

TOMASZ KUCIAK
powstaniec

Pogrzeb odbędzie się 
o godz. 14.15 z kaplicy 
wie.

W smutku pogrążona

wielkopolski 
we wtorek, 
cmentarnej

dnia 3 bm 
na Juniko-

łona z

Poznań, ul. Makowa 9 m. 5.

rodziną
14748g

W dniu 31 lipca 1971 r. zasnęła w Bogu po dłu­
gich i ciężkich cierpieniach nasza ukochana 
matka, teściowa, babcia, szwagierka, bratowa
i ciocia, przeżywszy lat 51

STANISŁAWA ZGRABCZYNSKA
z domu MALINOWSKA

Pogrzeb odbędzie się we wtorek, dnia 3 bm. 
o godz. 11.10 na cmentarzu górczyńskim.

Pogrążona w smutku
rodzina

Poznań, ul. Łukaszewicza 28 m. 2. 14749?

Dnia 31 lipca 1971 r. zmarła po długich i cięż­
kich cierpieniach w wieku lat 74 nasza droga 
żona, matka i babcia, śp.

ZOFIA MAJCHERCZYK
z domu PAWLAK

Pogrzeb odbędzie się dnia 4 sierpnia 1971 r. 
o godz. 10.25 na cmentarzu junikowskim.

• Strapieni
mąż, córki z mężami i wnuczki

Poznań, ul. Małeckiego U m. 5. 14332?

SKOS
WiEIKCPaiSKJk

POZNAŃ. Grunwaldzka 19

Kupię willę, pół domu 
bliźniaczego, wyłączone, 
tylko Winogrady. Grun­
wald, Jeżyce lub plac pod 
budowę. Zgłoszenia: tel 
596-32. 14563?
Uroczo położona resztów 
ku (lasy, stawy, rzeka, 
jezioro) sprzedam, naj­
chętniej chcacemu-cej u- 
lokować gotówkę, gdyż 
mogę podjąć się dalszego 
prowadzenia Informacje 
listowne: Damazy Czyżew 
ski, Łaziska, p-ta Wagro-

Willa wolnostojąca wyłą­
czona, 6-pokojowa, kuch­
nia, łazienka, centralne, 
garaż, ogród, Jeżyce — 
530.000 zł; willa wolnosto­
jąca, 5-nokojowa, kuch­
nia, łazienka, centralne, 
garaż, ogród, przedmieś­
cie Poznania, przy stacji, 
420.600: dom 3-pokoJowy.

Grzejniki centralnego o- 
grzewania wykonuję. Po- 
znań-Staroleka, ul. Orląt
17, tel. 741-23. 12178?

wiec.' 12794?

Gospodarstwo 8 ha z za­
budowaniami korzystnie 
sprzedam. St. Marchwicka, 
Mokronosy, poczta Dama­
sławek, pow. Wągrowiec. 

12922?

Dnia 1 sierpnia 1971 r. zmarła, śp.

ROZALIA KRÓLIK
Pogrzeb odbędzie się w środę, 4 bm. o godz, 

13 na cmentarzu na Miłostowie (Główna).

W smutku pogrążona

Poznań, ul. Gdyńska 22 m. 3. 14813g

tDnia 31 lipca 1971 r. zasnął w Bogu przeżyw­
szy lat 65, mój kochany mąż

WŁADYSŁAW BEISERT
Pogrzeb odbędzie się w środę, dnia 4 bm. o 

godz. 12 na cmentarzu Miłostowo (Główna).
W ciężkim smutku pogrążona

14881?

tDnia 31 lipca 1971 r. zmarł po długich i cięż­
kich cierpieniach, opatrzony Sakramentami 

św., najdroższy mąż, ojciec, teść, dziadek, brat, 
wujek 1 kuzyn, śp.

KAZIMIERZ STRASZEWSKI
mgr praw, adwokat

Pogrzeb odbędzie się w Czarnkowie n. Note­
cią, we wtorek, dnia 3 sierpnia br. o godz. 16 
z kaplicy cmentarza komunalnego.

W smutku pogrążeni
żona, syn, synowa, wnuczka 1 rodzina

Czarnków n. Notecią, ul. Sikorskiego 28 m. 8.
1475°?

tDnia 1 sierpnia 1971 r. zakończył nagle swój 
pracowity żywot, namaszczony Olejami św., 

nasz najukochańszy ojciec, teść, dziadek, pra­
dziadek, brat i wujek, przeżywszy lat 78, śp.

TOMASZ NOWAK
Pogrzeb odbędzie się w środę, dnia 4 bm. o 

godz. 11.55 na cmentarzu junikowskim.
W głębokim smutku pogrążeni

Ul. Czajcza 2a.
córki, zięciowie i rodzina

14807?

tDnia 2 sierpnia 1971 r. zmarła, opatrzona 
Sakramentami św., przeżywszy 78 lat, nasza 

kochana mateczka, teściowa i babunia, śp.
Z DABIŃSKTCH

STANISŁAWA MAJCHRZAKOWA
Pogrzeb odbędzie 

o godz. 11 z kapicy
Pogrążeni w żalu

Poznań, Calliera 10

się w dniu 4 
cmentarnej na

córka, syn i 
m. 4.

sierpnia br. 
Junikowie.

rodzina
14830?

kuchnia, duży 
130.000 spiesznie 
Nowak, Poznań, 
skiego 16.

ogród — 
sprzeda 

Wvspiań 
14603?

AZqnhy • Kózne
Zgubiono pieczątkę lekar 
ską na nazwisko dr med. 
Krystyna Kukla, specjali­
sta chorób koląecych i 
położnictwa, Poznań, Po­
godna 68 m. 1, tel. 67-17-36. 

14707gpr.

Spółdzielnia Pracy Branży Skórzano - Futrzarskiej 
„Zjednoczeni” w Poznaniu — przyjmie zaraz na wa­
runkach do omówienia

PRACOWNIKÓW wykwalifikowanych względ-
nie przyuczonych branży

Inżynier rolny, poszukuje 
wspólniczki na prywatną 
resztówkę — duże możli­
wości, urocze położenie. 
Wyczerpujące informacje 
korespondencją. Adres: 
Czyżewski, Łaziska, p-ta 
Wągrowiec. 12793?

** Malmnonialne
Polak z Australii, kawa­
ler, lat 58, wyrozumiały,
dobrze 
ściciel

sytuowany, wla- 
sklepu, pragnie

poznać za pośrednictwem 
Biura Matrymonialnego 
.Małżeństwo”, Poznań, Li 
belta 29, miłą, kulturalną, 
szczupłą, łagodnego uspo­
sobienia pannę lub wdo-
wę, do lat 48. 14864?

tW dniu 31 lipca 1971 r. zmarła, opatrzona 
Sakramentami św., ukochana żona,

babcia i teściowa

MARTA WAPNER

matka,

Pogrzeb odbędzie się w środę, dnia 
o godz. 14.15 na cmentarzu junikowskim.

W głębokim smutku pogrążony

Sw. Wojciech 22/24.

4 bm.

mąż z rodziną
14825g

tDnia 1 sierpnia 1971 r. zmarła, opatrzona Sa­
kramentami św., nasza najdroższą żona, ma­

ma, teściowa i babcia

HELENA BANDYSZAK
z CHUDZIŃSKICH

Pogrzeb odbędzie się w środę, dnia 4 bm. 
o godz. 9.50 na cmentarzu junikowskim.

RODZINA
Ul. Szamarzewskiego 21 m. 28. 14860?

tDnia 31 lipca 1971 r. zmarł po długich cier­
pieniach najukochańszy, nigdy niezapomnia­

ny mąż, syn, ojciec, teść, przeżywszy lat 54, śp.

LESZEK BRODA
Pogrzeb odbędzie się we wtorek, dnia 3 sierp­

nia br. o godz. 12.30 na Junikowie, 
o czym w głębokim smutku zawiadamia

RODZINA
Poznań, Armii Czerwonej 21 m. 1#. 14784?

tDnia 31 lipca 1971 r. odszedł od nas na zaw­
sze, opatrzony Sakramentami św., nasz naj­

lepszy mąż, ojciec, brat 1 wujek

WITOLD PIOTROWSKI
Pogrzeb odbędzie się we wtorek, dnia 3 bm. 

o godz. 13.40 na Junikowie.
W głębokim smutku

żona, córki, syn 1 rodzina
Poznań, Opalenicka 25 m. 2. 14751g

tDnia 31 lipca 1971 r. zmarła nasza najdroż­
sza mama, siostra, babcia i ciocia, przeżyw­

szy lat 82, śp.

HELENA DYBIZBANSKA
Pogrzeb odbędzie się we wtorek, dnia 3 bm. 

o godz. 16.30 w Buku,

o czym zawiadamia w głębokim smutku po­
grążona

RODZINA
14782?
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produkcji obuwia w zakładzie 
chałupniczym.

Osoby o niepełnych kwalifikacjach 
kolone systemem przywarsztatowym. 
nleż kobiety.

obuwniczej do 
zwartym, wzgl.

zostaną przesz- 
Mogą być rów-

Zgłoszenia przyjmują kadry przy alejach Marcin­
kowskiego 18 w godzinach od 9 do 12 wzgl. zakład
produkcyjnv przy ul Wawrzyńca 17. K58PG
„Wiklina” Poznańskie Przedsiębiorstwo Wikliniarsko- 
Trzciniarskie Przemysłu Terenowego w Poznaniu, ul. 
Woźna 12 zatrudni:

— ZASTĘPCĘ GŁÓWNEGO KSIĘGOWEGO. Wymaga 
ne wykształcenie wyższe ekonomiczne względnie 
średnie z praktyką.

Warunki płacy zgodne z Układem Zbiorowym Pracy 
do omówienia na miejscu. Oferty z życiorysem prosi­
my składać w Dziale Planowania Zatrudnienia i Płae
Przedsiębiorstwa Poznań, ul. Woźna 12. K5602
Spółdzielnia Inwalidów im. Dr. Fr. Witaszka w Pozna 
niu, ul. Grunwaldzka 3 zatrudni:

— KIEROWNIKA produkcji
— KIEROWNIKA zakładu powrożniczego
— MAGAZYNIERA zakładu farbiarskiego
— TECHNOLOGA branży poligraficznej

l — REFERENTA d/s zaopatrzenia i admin. gosp.
— ROBOTNIKÓW transportowych

I — MASZYNISTKI
— STOLARZY
— Tapicerów - dekoratorów
— SZWACZKI do zakładu tapicerskiego.
Pierwszeństwo do zatrudnienia mają inwalidzi z orze 

ezeniem K. I. Z. Zgłoszenia orzyjmuje Zarząd Spół-
dzielni Poznań, ul. Grunwaldzka 3. K5659

Z głębokim żalem zawiadamiamy, że w dniu 
31 lipca 1971 r. zmarł po długich cierpieniach 
nasz członek

kol. LESZEK BRODA
W Zmarłym straciliśmy oddanego Spółdziel­

ni długoletniego, nieodżałowanego kolegę i 
współpracownika.

Pogrzeb odbędzie się we wtorek, dnia 3 sierp­
nia 1971 r. o godz. 12.30 na cmentarźu na Juni­
kowie.

Rodzinie Zmarłego składamy wyrazy głębokie­
go współczucia.
Zarząd, Rada Zakładowa, Rada Spółdzielni, 

Członkowie i Pracownicy 
Spółdzielni Pracy 

Kapeluszników i Czapników w Poznaniu. 
K594?

+ Dnia 2 sierpnia 1971 r. odeszła od nas na 
zawsze po długiej chorobie, opatrzona Sa­

kramentami św., nasza ukochana matka, teś­
ciowa, babcia i prababcia, przeżywszy lat 93, śp.

WALENTYNA pajzdnerska
z domu MIĘŻAŁ

Pogrzeb odbędzie się w środę, dnia 4 bm 
o godz. 14 z kaplicy cmentarnej na Głównej 
(Miłostowo).

W głębokim smutku pogrążona

Poznań, ul. Główna 54.
RODZINA

14771g

4- W dniu 31 lipca 1971 r. po krótkich i ciężkich 
I cierpieniach, opatrzona Sakramentami św., 
zakończyła nagle swój pracowity żywot nasza 
najdroższa, najtroskliwsza, nigdy niezapomnia­
na mateczka, teściowa i babunia, śp.

JÓZEFA WALCZAK
z domu MAJCHRZAK

Pogrzeb odbędzie się 
nia br. o godz. 11.30 w

W głębokim smutku

we wtorek, dnia 3 sierp- 
Tarnowie Podgórnym.
pogrążone

DZIECI
Tarnowo Podgórne. 14799?

tDnia 31 lipca 1971 r. zmarła tragicznie w 21 
wiośnie życia, nasza najukochańsza i jedy­

na córka, radość, szczęście i duma naszego ży­
cia, nasza najdroższa i niezapomniana siostra 
i ciocia, śp.

ALINA RYCHLEWSKA
studentka V roku matematyki UAM 

w Poznaniu
Pogrzeb odbędzie się we wtorek, dnia 3 bm. 

o godz. 10.30 z kaplicy cmentarnej na Górczynie.
O bolesnej stracie zawiadamiają w głębokim 

smutku pogrążeni
rodzice, bracia, bratowe i bratanek 

14786?
wwssswtr
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3 
Wtorek

Irnacego

Słońce: 4.14—19.42

teatry
Nieczynne.

W WOJEWÓDZTWIE

GNIEZNO: „Z dala od zgiełku”; 
KOŚCIAN: , „Milion za Laurę”: 
Kórnik: ■ nieczynne: LESZNO: 
„Dwaj panowie bez parasola”: 
NOWY TOMYŚL: „Jesień Cheycn 
nów”: OBORNIKI: „Włoch w Ar­
gentynie”; ŚREM: nieczynne; 
ŚRODA: „Walet karowy”; SZA­
MOTUŁY: „Grzech Azizy”; WĄ­
GROWIEC: „Zycie. miłość,
śmierć”: WRZEŚNIA: „Profesor 
zbrodni”.

W POZNANIU

EOTOPLASTIKON — g. 12—29 
„USA — Waszyngton — Nowy 
Jork”.

1 CYRK

„Aeros” (plac przy stadionie im 
22 Lipca) — g. 15 1 19.

| RADIO

WTOREK — PROGRAM I: Fala 
1322 m: 7.20 Poranne drobiazgi 
muzyczne; 7.50 Melodie starowar- 
szawskie; 8.05 Dzień dobry tu Re 
dakcja Snołeczna; 8.10 5 minut z 
pianista Buddv Greco: 8.15 Gra 
Polska Kapela n/d F Dzierżanow- 
s£iego: 8.45 W kilku taktach, w 
Kilku słowach: 9 Na estradach na­
szych przyjaciół: 9.40 Dla przed­
szkoli „Komórki do wynajęcia”; 
10.05 Cvkl: Dzień dzisiejszy — 
Krajobraz ogni — fragm. szkicu J. 
Lovella: 10.25 Ze świata opery; 
10.50 „Lekarz przypomina”: U 
„Lato z radiem”: 11.49 Rodzice, a 
dziecko: 12.25 Melodie i ryt­
my dla wszystkich: 13 Kom­
pozytor tygodnia — A. Vivaldi: 
13.20 Koncert z nagrań Ork. Man 
dolinistów Łódzkiej Rozgł. PR: 
„Wiecej. lepiej, taniej”: 14 Weso­
ły autobus: 15.05 Godzina dla 
dziewcząt i chłopców Radioferie 
wśród przyjaciół: 10.05 Opinie lu­
dzi Partii: 10 15 Utwory fortepia­
nowe z nagrań Szury Cz.erkaskie 
go: ifi.20 Ponołudnie z młodością: 
18.05 Mól program na antenie: 
18.50 Muzvka i Aktualności: 19.15 
Dla domu i dla ciebie: 19.30 Kon­
cert żvczeń: 20 30 Graja i śpie­
wała Zespoły Regionalne: 21 Re­
portaż Redakcji Społecznej: 21.20 
Teatr PR — Studio Klasyczne: 
„Panny modne, czyli komedvia 
paryska”: 21.55 Koncert rozrywko 
wv: 22.20 Sylwetka kompozytora: 
23 10 Przeglądy i nogledy- 23.20 
Gra Zesoół Rozrywkowy Rnzgł 
Opolskiej nod kierunkiem F. Soyr 
ki: 23.40 Tańczymy do północy: 
0 10 Program nocny z Katowic.

WIADOMOŚCI: 5. 6. 7. 8. 10. 
12 05 15 16 18. 20. 23. 24. I. 2 2-55.

PROGRAM II: Fala 407 m i UKF 
69.74 MHz: 6.30—14.20 Przerwa kon 
serwacyjna: 14.30 Miniatury mu­
zyczne wielkich mistrzów: 14.40 
„Słuchacze pisza — my odpowia­
damy”: 15 Letni koncert: 15.40 ..W 
muzvcznvm dialogu”: 17.15 „In­
spektor pracy wydaje nakaz”: 
17.25 Pogodna muzyka pod mod­
rym niebem: 17.40 „Radiostop 
Wielkopolski: 17.55 Radioexpress: 
18.05 Gilbert Becattd śpiewa włas­
ne piosenki: 18.20 „Widnokrąg” 
wydarzenia, opinie, refleksje ze 
świata nauki: 19.15 Głębiny mórz 
~w’ykład nrof. dr Jean Maie Pe­

res (Francia): 19 30 Magazyn lite 
racko-muzvcznv: „Spotkanie z
Programem Ul”: 21.16 Z nagrań 
solistów zaproszonych do naszego 
studia — gra Urszula Kwaśnicka- 
21.30 Reportaż Andrzeja Żmijew­
skiego pt.: „Panroć”: 21.58 Utwór 
rozrywkowy; 22.30 Wiadomości 
sportowe i wyniki Totalizatora 
Sportowego: 22.33 Radiowy Klub 
Eksporterów: 22.48 Wszystko o je 
dnej piosence: 22.58 W rytmach 
tanecznych: 23.10 Koncert symfo­
niczny S. Rachmaninowa — III 
symfonia a-moll.

WIADOMOŚCI: 5 30. 16, 19. 22. 
23.50.

PROGRAM Hit UKF 66.62 MHz 
oraz fale krótkie nasma 20 31, 41 
i 49 m: 6 50 Muzyczna zegarynka: 
7.50 Poznań 66.62 od g. 7.50—15.00 
Przerwa konserwacyjna: 15 Jest 
taka nauka... — ono^w nrof. dr 
Kazimierz Michałowski: 15.10 Ryt­
my lat 70: 15.35 Czvm jest archi­
tektura: 15 50 Gitary z Tennessee 
— na hiszpańska nutę: 16.15 Mik­
ser. czvli magazyn muzyczny; 
16.45 Nasz rok 71: 17 05 Onodlibet. 
czyli co kto lubi: 17.30 „Przygody 
barona Mucnchhausena” — ode. 
11 nnw.; 17.40 Kontrapunkty- 18.10 
„Zebra” — magazyn motorvzacyi 
nv 18.35 Mdi meenetoton: 19 
Książką tvrodnia: 19 15 Powraca­
jąca melodyjka — „Księżyc nad 
Vermont”: 19.45 Polityka dla wszv 
stkich: 20 Nowe nowsze i namów 
sze: 20.40 Przechytrzone bóstwo 
— gawęda Lwa Kaltoehereha: 
20.50 Muzyka z an^nodów: 21.30 
Chwila sv klubie ..Miniona P1av- 
bous”- 21 30 Na poboczu w:e'k'ri 
polityki — felieton J. Krv«tka: 
21 50 stuita tygodnia — Sęrg;’«‘Z 
Prokofiew: ..Fonclpszek”- 22 08 
Gwiazda siedmiu wiOezorów — 
Jose Felicjano: 22.15 Powieść w 
wvd dżw.: „Pwlp królowe” .TAze. 
fa Trnacego Krasowskiego: 2’. 4"

W kórnickich szkołach
nadal ciasno

Ostatnia lipcowa sesja Miejskiej Rady Narodowej w Kór­
niku była poświęcona analizie stanu szkół, oświaty i kultu­
ry.

Najwięcej niepokoju budzi 
stan budynku Szkoły nr 2 w 
Bninie. Przed kilku laty zosta

Z Obornik

Nowa forma sprzedaży 
części do maszyn 

rolniczych
Obornicki PZGS wystąpił z 

inicjatywą, dotyczącą wpro­
wadzenia nowych form sprze­
daży wysyłkowej i komisowej 
części do ciągników i maszyn. 
W przypadku pierwszej z nich 
wystarczy złożyć w PZGS-ie 
zamówienie, aby w terminie 
najwyżej 14 dni otrzymać po­
trzebna część. Jest to szczegól­
nie duże udogodnienie dla rol­
ników indywidualnych, któ­
rzy nie tracą dzięki temu cen­
nego czasu na wyjazdy do 
Obornik, a często nawet do Po 
znania.

Celem zaś wprowadzenia ko­
mesowej sprzedaży części za­
miennych. z której skorzystać 
mogą PGR-y. spółdzielnie pro­
dukcyjne i MBM-y, było wy­
eliminowanie zdarzających się 
często — szczególnie w okre­
sach nasilonych prac pniowych 
— przestojów ciągników i ma­
szyn spowodowanych awaria­
mi. na których natychmiasto­
we usunięcie nie ma czasu. 
Dodatkową zaletą tej formy 
sprzedaży jest możliwość zwro 
tu do PZGS-u bez ponoszenia 
z tegc tytułu kosztów — części 
wziętych w komis a nie wy­
korzystanych. (bop)

Kukurydza w aptece
Kukurydza znana jest u nas 

powszechnie jako roślina pa­
stewna. ewentualnie jako roś- 
b'na którą żywią się ludzie. 
Ostatnio jednak naukowcy 
stwierdzili. że może ona także 
mieć zastosowanie w medycy­
nie Słupki kukurydzy, które 
zwisają z kolb jako pęczki dłu 
gieh. jasnych „włosów”, mają 
własności lecznicze. Dla celów 
lekarskich „włosy” te obcina 
się w lipcu i w sierpniu — w 
czasie dojrzewania kolb i bar­
dzo starannie suszy na wolnym 
powietrzu lub w przewiew­
nym pomieszczeniu, rozściela­
jąc cienką warstwą.

„Włos” kukurydziany stosu­
je się przy leczeniu ostrych sta 
nów zapalnych przewodów żół- 
cicwych i wątroby. Zawarte w 
nim substancje wpływają na 
zwiększenie wydzielania żółci i 
zmniejszenie w niej ilości osa­
dów. Słupki stosuje się w po­
staci naparów. Można także 
wyciągać z nich specjalne pły­
ny, które jednak muszą być 
przetwarzane przez przemysł 
farmaceutyczny. Jak dotąd 
przemysł tego rodzaju specyfi­
ków nie produkuje, (ar)

Aleja zasłużonych
WRZEŚNIA. Na ostatniej sesji 

MRN padł wniosek, aby na nowo 
założonym cmentarzu komunal­
nym we Wrześni utworzyć aleję 
zasłużonych wrześnian. Miasto to 
ma wielu takich ludzi. Są np. ni. 
mi Myjący uczestnicy strajku szkol 
nego, powstańcy wielkopolscy 1 
in. (kst)

Gwiazdv filmowe śpiewają — Jea- 
nett McDonald i Nelson Eddy: 23 
„Różna dojrzałość” — wiersze Ar- 
seniusza Torkowskieeo: 23.05 Mu- 
zvka nocą — koncert rozrywko- 
wv; 23.50 Na dobranoc śpiewa Ni- 
cola di Bari.

WIADOMOŚCI: 5. 6.30. 7.30, 15.30. 
17 18.30 22

* • TEŁEWIZMU 

WTOREK — PROGRAM 1: 9 — 
Fizvka dla nauczycieli — program 
inauzuracv inv: „Atomowa teoria 
budowy materii”: 10—11.35 — „Na 
orzód marsz” — fab. film włoski: 
16.50 — Dziennik: 17 — „W easz- 
czu spraw” — orocram wieiski: 
17 30 — Poznaniacy na Spartakia­
dzie z cvklu ..Sportowe obrachun 
ki”: 17.45 — TV Ekran Młodych: 
19.20 — Dobranoc i Dziennik: 20 
— „Naprzód marsz” — fab. film

ła ona nieco rozbudowana. 
Otrzymała w efekcie jedną 
tylko izbę lekcyjną, kancela­
rię i pokój nauczycielski. 
Uzysk ten jest jednak nie­
współmiernie niski w stosun­
ku do kosztów (około 250 tys. 
zł). Budynek wymaga remon­
tu. Nieodzowne jest malowa­
nie wnętrza. Nie uzupełni się 
wszystkich potrzeb do końca 
wakacji ze względu na po­
ważne nakłady finansowe i' 
krótki termin. O wykonaw­
ców również niełatwo. Nie wia 
domo więc w jakim stanie wy 
startuje się do nowego roku 
szkolnego, jak zanewni się po 
nad 500 dzieciom warunki 
nauki, która — iak dotąd — 
odbywać sic będzie na trzy 
zmiany w 7 izbach lekcyj­
nych.

Podobną sytuację lokalową 
ma Liceum Ogólnokształcące 
w Kórniku. Budynek adapto­
wany w roku 1953 do potrzeb 
szkoły średniej, ma za mało 
sal. Konieczność prowadzenia 
nauki na dwie zmiany kompli 
kuje sytuację uczniom dojeż­
dżającym. Brak internatu daje 
się dokuczliwie we znaki. Bu­
dynek ten nie jest w najlep­
szym stanie. Po dwóch latach 
trzeba go będzie przeznaczyć 
do rozbiórki. Czas już dzisiaj 
pomyśleć o budowie nowej 
szkoły, która zapewniłaby od­
powiednie warunki nauczania. 
W bieżącym roku zostanie po­
większona biblioteka miejska, 
która mieści się w jednym lo­
kalu.

Lustracja prowadzona przez 
Komisję Oświaty świetlic za­
kładów pracy i ich życia kul­
turalnego ustaliła, że fundu­
sze na cele kulturalne nie są 
właściwie wykorzystywane. 
Zauważa się małe zaintereso­
wanie kierownictwa zakładów 
pracy i związków zawodowych 
życiem kulturalnym swoich 
pracowników. Brak współpra­
cy z organizacjami młodzieżo­
wymi można pplep.szyć przez 
stworzenie etatów pracownika 
kulturalno - oświatowego z 
odpowiednim przygotowaniem. 
Zapału wśród młodzieży jest 
dosyć, lecz brakuje ludzi, któ­
rzy umieliby właściwie nim 
pokierować. Powstała ostatnio 
na Prowencie świetlica 
TKKF. Młodzież włożyła dużo 
wysiłku, by stworzyć dla sie­
bie miejsce kulturalnego wy­
życia się. Trzeba tylko odpo­
wiednio pokierować pracami 
młodzieży, (sn)

Z Obornik

Bez pobłażania
W pierwszych sześciu miesią 

cach br. do Kolegium Karno- 
Administracyjnego w Oborni­
kach wpłynęło ogółem 385 
■wniosków o ukaranie, w tym 
46 z ustawy o przekazaniu 
drobnych przestępstw z sądów 
do orzecznictwa karno-admini­
stracyjnego. W porównaniu z 
analogicznym okresem ub. roku 
na takim samym poziomie u- 
trzymała się liczba wniosków 
z ustawy o przekazaniu, nato­
miast o ponad 20 proc, spad­
ła liczba wniosków z pozosta­
łych wykroczeń.

W dalszym ciągu najpoważ­
niejszą grupę stanowią wykro­
czenia przeciwko obowiązują­
cym przepisom w zakresie 
zwalczania alkoholizmu oraz 
wykroczenia drogowe, z który-

włoski: 21.40 — Kontakty; 22.10 — 
„Wieczór z Waldemarem” — pro 
zrani TV Czechosłowackiej: 22.50 
— Dziennik.

Środa — program i: 9—10 
— Fizyka dla nauczycieli: „Ato­
mowa teoria budowy materii” — 
cz. II i III: 10—10.50 — „Randall 
i duch Hopltirka” — film seryj­
ny prod. ans.: 16.50 — Dziennik; 
17 +- Dla młodych widzów — Te- 
leferie: Klub Kluczników. Festi­
wal Filmów Śmiałych: „Psi pa­
zur”. — film z serii .Czterej pan 
cerni i pies” oraz Tveodnik Do­
brych Wiadomości: 18.30 — Kwa­
drans muzvcznv: 18.45 — Z cyklu: 
„Polak pracuje”: 19.15 — Dobra­
noc i Dziennik: 20.05 — „Randall 
i duch Honkirka” — film seryj­
ny prod anc.: 20.55 — „Świato­
wid” — mazazm wydarzeń mie- 
dzmarndowych: 21.55 — „10 razy 
Sopot” (ode ID — ..Wspomnie­
nia o 11 Festiwalu” (1962): 21.55 — 
..Ucieczka” — reportaż filmowy; 
22.20 — PKF: 22.30 — Dziennik.

W miastach oblegane są przez spragnionych saturatory uliczne.
Fot. — J. Chlasta

Ze Środy

Gdzie uprawiać sport?
To pytanie pada nieraz z 

ust sportowców i innych zain­
teresowanych osób pod adre­
sem . czynników odpowiedzial­
nych za krzewienie kultury 
fizycznej w powiecie.

Główną przeszkodą jest brak 
obiektów. Jeszcze pół biedy 
wiosną i latem — kluby Śro­
dy korzystają w tym czasie z 
urządzeń stadionu — ale gdzie 
trenować, gdy nadejdą chłod­
ne dni? W powiecie, który li 
czy 50 tys. mieszkańców są 
4 sale gimnastyczne przy szko 
łach. W samej Środzie z jed­
nej sali gimnastycznej korzy­
sta 6 szkół. Toteż jest ona za­
dęta codziennie do 22. Warto 
przypomnieć, że szkolne sale 
gimnastyczne nie są przysto­
sowane do uprawiania sportu 
wyczynowego, mają zbyt małe 
rozmiary. Dlatego właśnie dru 
żyna koszykówki „Orkan” w 
Środzie, która zakwalifikowa­
ła się do klasy A, zrezygno­
wała z tego awansu, gdyż nie 
ma gdzie rozgrywać meczów 
na własnym terenie.

W nie najlepszej sytuacji są 
piłkarze, którzy nie mogą od­
bywać zimą treningów. Toteż 
należało powitać z uznaniem 
parę lat wstecz podjętą decy­
zję o budowie hali sportowej 
w Środzie. Niestety, dalszy 
ciąg na pochwałę nie zasługu­
je. Wykonaniem obiektu zaję­
ła się niewielka Spółdzielnia 
Budowlana z Nekli, lecz nie 
podołała zadaniu. Prace 
wstrzymano na dwa lata. Ak­
tualnie nic się nie robi i nikt 
się tym zbytnio nie przejmu­
je. A przecież należy energicz 
niej szukać innego przedsię­
biorstwa. które podjęłoby się 
doprowadzenia budowy do koń

I ca.

dla chuliganów
mi w Obornickiem walczy się 
zdecydowanie i dość skutecz­
nie. Ogólnie biorąc w I półro­
czu zarejestrowano 80 wykro­
czeń alkoholowych o charakte­
rze chuligańskim, 78 wykro­
czeń, polegających na kierowa­
niu pojazdami w stanie wska­
zującym na spożycie alkoholu 
i 124 sprawy, dotyczące wykro 
czeń drogowych w ogóle. Te 
trzy właśnie grupy stanowią 
ponad 80 proc, ogółu wykro­
czeń na terenie powiatu.

W omawianym okresie od­
było się 118 posiedzeń, z czego 
6 poza siedzibą Kolegium. Wy­
sokość kar była różnorodna, w 
zależności od stopnia winy, po 
stawy sprawcy po popełnieniu 
wykroczenia i jego warunków 
materialnych. Stosowano sys­
tem kar od upomnienia do 
grzywny w wysokości 4 500 zł. 
Najsurowsze kary wymierzano 
sprawcom wykroczeń dokony­
wanych pod wpływem alkoho­
lu, a w stosunku do recydywis­
tów z reguły orzekano poda­
wanie decyzji Kolegium do 
publicznej wiadomości. Oka­
załe się, że ten właśnie sposób 
doskonale działa profilaktycz­
nie. Ponadto o każdorazowym 
ukaraniu pracownika uspołecz 
nicnego zakładu pracy zawia­
damiano jego kierownictwo. 
Cel zapobiegawczy miały też 
wygłoszone przez radiowęzeł 
powiatowy 4 pogadanki oraz 
spotkania ze społeczeństwem 
poświęcone problemom oczecz- 
nictwa karno-administracyjne­
go. których odbyło się w su­
mie 50. (bop)

Nawet mała spółdzielnia mo 
że wykończyć obiekt — jeśli 
z pomocą pospieszą jej sami 
zainteresowani szybkim odda­
niem obiektu do użytku. Są­
dzimy, że właśnie wśród nich 
— wśród sportowców — znaj­
dują się rzemieślnicy 1 ucznio 
wie szkół zawodowych, którzy 
mogliby poświęcić trochę cza­
su i wakacyjnego wypoczynku 
tej budowie. (mw)

W interesie wyborców

Pracowite półrocze
gnieźnieńskich radnych
W bieżącym roku radni rad 

narodowych wszystkich szczeb 
li w powiecie gnieźnieńskim 
odbyli 476 spotkań w których 
uczestniczyło prawie 14 tys. 
osób. Na spotkaniach tych 
ludność zgłosiła 380 postula­
tów i wniosków, z których 
większość została już załat­
wiona. Na 4 roboczych sesjach 
Powiatowa Rada Narodowa w 
Gnieźnie zajmowała się taki­
mi sprawami jak: ochrona roś­
lin, ocena stanu sanitarnego i 
opieki zdrowotnej w powiecie, 
realizacją programu wybor­
czego Powiatowego Komitetu 
FJN oraz budową nowych dróg 
w powiecie. Na sesjach wysłu­
chiwano również sprawozdań 
z działalności Prezydium PRN 
w okresie między sesjami oraz 
zapoznano się z prhcą Komisji 
Powiatowej Rady Narodowej.

Podczas sesji radni zgłosili 
35 interpelacji i wniosków. 
Czego one dotyczyły? Przede 
wszystkim spraw istotnych 
dla rejonu, który był reprezen 
towany przez radnego. Tak 
więc wnoszono np. o doprowa­
dzenie linii niskiego napięcia 
do terenów przeznaczonych pod 
budownictwo indywidualne w 
Kłecku, przyspieszenie przebu­
dowy pomieszczeń po byłym 
cśrcdku zdrowia w Mieleszy­
nie, zakończenie budowy drogi 
Przybrodzin — Wylatkowo, 
czy też o uruchomienie kiosku 
spożywczego w Pakszynie.

Aktywnie pracowały komisje 
Powiatowej Rady Narodowej. 
Dla przykładu warto wymie­
nić. że Komisja Budownictwa i 
Gospodarki Komunalnej doko­
nała w Witkowie kontroli przy

Usługi dla ludności

Jednym z przodujących „terenówek" województwa poznań­
skiego jest Gnieźnieńskie Przedsiębiorstwo Usługowo-Wy- 
twórcze Przemysłu Terenowego, które we współzawodnictwie 
za rok 1970 zajęło pierwsze miejsce w Wielkopolsce. Jego 
specjalnością są głównie usługi dla ludności. Ostatnio otwar­
to nowy zakład usługowy przy ul. Jeziornej gdzie wykonuje 
się prace w zakresie ślusarstwa, spawalnictwa, stolarki me­
blowej i budowlanej oraz szklenia okien.

Fot. — J. Chlasta

Z Ryczywołu

Mimo upałów 
napojów nie brakuje 
Gminna Spółdzielnia w Ry­

czywole w pow. obornickim 
dotychczas na piątkę wywią­
zuje się z zaopatrzenia placó­
wek handlowych i gastrono­
micznych w napoje chłodzące. 
Pochwalić tu trzeba przede 
wszystkim 13-osobową załogę 
Wytwórni Wód Gazowanych i 
Rozlewni Piwa, która stara 
się wyprodukować jak najwię 
cej wody sodowej, lemoniady 
i piwa. Pracuje ona obecnie 
na trzy zmiany, podobnie jak 
pracownicy transportu, którzy 
rozwożą dziennie około 12 tys. 
butelek napojów.

Ryczywolska rozlewnia jako 
pierwsza w pow. obornickim 
wprowadziła kapslowanie bu­
telek z piwem. W 46 punk­
tach zaopatrywanych przez 
tamtejszą spółdzielnię (w tym 
16 z rejonu działania GS Ro­
goźno) napojów chłodzących 
jest pod dostatkiem, przy czym 
wszystkie one posiadają re­
zerwę 400 butelek wody mine­
ralnej.

Ponadto sklepom spożyw. 
czym dostarczono duże ilości 
płynnych owoców i soków pit 
nych. Restauracja w Ryczywo 
le natomiast wprowadziła 
ostatnio napój firmowy — cy- 
trynadę z lodem, która cieszy 
się dużym powodzeniem, (bon)

działu mieszkań w Czernieje- 
wie i Kłecku interesowała się 
sprawami wodociągów i kanali 
zacji. Podjęte w oparciu o ma­
teriał kontrolny wnioski, przy 
czyniły się do likwidacji stwi^j 
dzonych braków i niedociąg­
nięć oraz usprawnienia cało­
kształtu działalności kontrolo­
wanych jednostek.

Z inicjatywy Konwentu Se­
niorów PRN w siedzibach 

wszystkich gromadzkich rad na 
lodowych odbyły się narady 
szkoleniowe, w których uczest­
niczyli radni, członkowie komi­
sji, sołtysi oraz przewodniczą­
cy komisji PRN. Na szkole­
niach tych dokonano oceny dzia 
łalncści poszczególnych rad na 
rodowych, wymiany doświad­
czeń oraz zapoznano się z za­
daniami rad narodowych w 
świetle uchwał VII i VIII Ple­
num KC PZPR. Szkolenia te 
niewątpliwie przyczyniły się do 
lepszego poznania praw i obo­
wiązków radnego oraz człon­
ków komisji, (zk)

Nowy WDT 
w Witkowie

Z roku na rok wzrastają na 
gnieźnieńskiej wsi obroty han­
dlu detalicznego, a także roś­
nie sieć placówek handlowych. 
Nakłady inwestycyjne na bu­
dowę nowych obiektów han­
dlowych wynoszą w tym roku 
ponad 2,7 min zł. Ze środków 
tych zostanie wybudowany 
wiejski dom towarowy w Wit­
kowie oraz pawilon handlowy 
w Strzyżewie Paczkowym, (zk)
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